NOWINY CODZIENNE 


wyraża Włochom wdzięczność 


BURGOS, 16.10. Gen. Franco 
wystosował do Mussoliniego na- 
stępujący telegram: 

W chwili, gdy część ochotni- 
ków włoskich opuszcza Hiszpa- 
nię, po położeniu w ciągu dwóch 
lat przez swe bohaterstwo i ofia- 
rę krwi zasiug dla sprawy naro- 
dowej. dzięki którym to zasłu- 


. 4 partie 


gom możemy mieć nadzieję uj- 
rzenia wkrótce naszej ziemi wol- 
nej od inwazji komunistycznej— 
Hiszpania narodowa przesyła 
Włochom wyrazy głębokiej 
wdzięczności ża cenną pomoc i 
, bohaterskie poświęcenie  wło- 
,Skich ochotników, poległych w 
walkach. 


w Belgii 


stają do wyborów samorząaowych 


Dnia 16 bm. odbyły się w ca- 
łej Belgii wybory komunalne. Do 
rozgrywki stanęły wszystkie par- 
tie polityczne, ale główne role w 
niej odegrają czterej partnerzy: 
Rexiści (Dregrelle), katolicy, li- 


berałowie, socjaliści, 

Dzień wyborów i ich rezultaty 
będą mogły nam powiedzieć o na 
strojach opinii publicznej w Bel- 
gii, tym bardziej, że wybory są 
przymusowe. (Wib) 
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Rok XIII 


WARSZAWA 
PONIEDZIAŁEK 


października 
1938 R. 


Cena 1 © Gr. 


w 


Ostry atak 


Po konfiskacie nakład 2-gi 


MASONERIA JEST KAD RĄ DEMOKRACJI. 
(Konwent W. Wschodu 1887, str. 682) 


na konserwę 


NOKIE HTIETFTĄ 


Lapowiedź wstaw antymasońskiej 


Mowa wicepremiera Kwiaśtlcowskieś© 


W niedzielę w Katowicach wi- 
cepremier Kwiatkowski wygłosił 
odczyt p. t. „Przez zjednoczenia 
ku potężnej Polsce". W przemó- 
wieniu p. wicepremiera znalazło 
się wiele akcentów o dużej do- 
niosłości politycznej, zapowiada- 


jących linię polityczna rządu. 


Po ogólnym wstępie o przy- 
szłej uroczystości 20-lecia odro- 
dzenia Państwa Polskiego, 
min. Kwiatkowski : przeszedł do 
omawiania spraw bieżących. 


Ządamy wspólnej granicy z Węgrami! 


Spisz, Orawa i Czacza muszą wrócić do Polski 


Wieiki akademicki wiec piebiscytowy 


W niedzielę o godz. 12 w po- 
łudnie odbył się w Auditorium 
Maximum przy licznym udziale 
młodzieży — ogólno akademicki 
wiec zwołany przez Akademicki 
Komitet Plebiscytowy. 

Wiec zagaił v. prezes AKP. Wo 
siński. Następnie przemówienia 
wygłosili pr. AKP. Mossakowski, 
Polak z Zaolzia Hadyna oraz Ta- 
deusz Salski. 

Mówcy podkreślili konieczność 
przyłączenia  rcćzennie polskich 
ziem Spisza, Orawy, Czaczy i Fry 
deckiego, oraz konieczność załat- 
wienia sprawy Rusi Przykarpac- 
kiej zgodnie z dobrem Narodu 
Polskiego stwierdzając, że Polska 
musi uzyskać wspólną granicę z 
Węgrami. 

Na zakończenie wiecu młodzież 


uchwaliła przez aklamację nastę- 
pującą rezolucję: | 


Wychodząc z założenia, że Pań 
stwo Polskie winnu objąć swym 
zasięgiem politycznym i 
granicami wszystkie ziemie, za- 
mieszkałe zwartą masą przez Po 
laków i pozostające pod wpły- 
wem polskiej kultury. Polska 
Młodzież Akademicka, zebrana 
na ogólno akademickim zgroma- 
dzeniu na Uniwersytecie J. P. w 
dniu 16 października b. r. stwier- 
dza, że odwiecznie polskie części 
pow. Frydeckiego, Spisza, Orawy 
i Czacy muszą być w jak najkrót 
szym czasie z Polską złączone, 

Polska Młodzież Akademicka 
przy tej okazji chce dać wyraz 
swym głębokim sympatiom de 
zaprzyjaźnionego niepodległego 
narodu słowackiego. 


Uznając słuszne dążenia innych 
narodów pozostających w ramach 
państwowych b. Czecho - Słowa- 
cji, do połączenia się z macierzy- 
stymi organizmami państwowy- 
mi, Polska Młodzież Akademicka 
uważa, że musi nastąpić fakt złą 
czenia terytoriów  etnograflicznie 
i historycznie węgierskich w gra 
nice państwa węgierskiego. Pol- 


ska Młodzież Akademicka żąda po | 


Darcia dążeń narodu węgierskie- 
go w tym kierunku, aby wspólne 
granice polsko - węgierskie były 
Tękojmią bezpieczeństwa przed za 


Ciepło 


Dzik po mglistym ranku nastąpi 

Tozpogodzenie. Temperatura w cią- 

dnia wzrośnie. Na wschodzie 
Przewidywane drobne opady. 


swymi | 


lewem bolszewizmu, rękojmią 
sprawiedliwości historycznej i wi 
domym znakiem odwiecznej 
wspólpracy i przyjaźni obu Naro 
dów. 
| Następnie zaś na wniosek jed- 
nego z uczestników postanowiono 
złożyć w poselstwie kruiestwa We 
_gier rezolucję, w której między 
innymi czytamy: 

Do Jego Ekscelencji 

- Regenta Węgier 

Admirała Horthy'ego 
| w Budapeszcie. 
| Polska młodzież akademicka, 


zgromadzona w dniu 16.10.1988 | 


r. na U. J. P. w Warszawie, 
imieniem polskiego młodego po- 
kolenia pragnie na Twoje do- 
stojne ręce, Panie  Regencie, 
iwkzetazet uczucie przyjaźni 1 
braterstwa bohaterskiej młodzie- 
ży węgierskiej. 

W chwilach tak poważnych, 
jakie przeżywa Naród Węgierski, 
całym sercem jesteśmy z Wami 
i czekamy tej bliskiej godziny, 
gdy będziemy mogli uścisnąć 
| Wam dłonie poprzez karpackie 
|przełęcze, w chwili, gdy nas po- 
łączy wspólna granica. 

Niech żyją Wielkie Węgry! 

Niech żyje węgierska młodzież! 

Wiec zakończono odśpiewaniem 
Hymnu Narodowego oraz Hym- 
inu Młodych. 


| Przyłączenie Śląska Zaol- 
izańskiego stawia Polskę wo- 
bec wielkich zagadnień. Nie 
jest ono tylko świętem. wy- 
wołującym głęboką radość w 
całym społeczeństwie pol- 
skim. Stawia ono jednocześ- 
nie duże wymagania, stawia 
nas przed wielkimi trudno- 
ściami, które będziemy musie- 
li rozwiązywać tylko w dro- 
|da wielkich wysitków. 

| Konieczność pokonania wiel- 
| kich przeszkód nie powinna 
nas martwić. Jesteśmy bo- 


wiem narodem, który wtedy, ; 


gdy jest w przymusowym po- 
łożeniu. zdobywa się na bar- 
dzo wielkie wysiłki i przeważ- 
nie potrafi przezwyciężyć na- 
wet największe trudności. 
Chcemy więc wierzyć, Że 
przyłączenie Śląska w krótkim 
czasie doprowadzi do takich 
|przemian psychicznych, które 


| pozwolą nam zwycięsko wal- 


pd przymus 


Po zebraniu przedstawiciele 
młodzieży akademickiej w oso- 
bach Witolda  Mossakowskiego, 
prezesa AKP, Henryka Wosiń- 
skiego, w.-preżesa AKP., prezesa 
T-wa Br. Pomoc SUJP Bogu- 
szewskiego Mariana oraz Pło 
dowskiego Andrzeja i Glinickie+ 
go Zbigniewa, przyjęci zostali 
przez posła królestwa Węgier, 
ministra pełnomocnego Andrzeja 
Hory'ego, wręczając mu rezolu- 
cje młodzieży polskiej. 

Serdecznie dziękując delegacji 
za dowód przyjaźni dla braci 
ı węgierskiej, poseł Hory nawią- 
zał do wspólnej historii obu na- 
rodów, podkreślając, że już nie- 
długo nadejdzie chwila, że znów 
dwa Wielkie Narody spotkają się 
na wspólnej granicy. 

— Duma Wasza, Gdynia, bę” 
dzie i naszą dumą — mówił po- 
seł Hory. Blok polsko-węgierski 
[stanowić będzie ogromna potęgę 
|w środkowej Europie. 

Po oficjalnej części wizyty, 
przedstawiciele młodzieży zapro- 
r szeni zostali na lampkę węgier- 
„skiego wina. Wywiązała się ży- 
wą, serdeczna rozmowa, w Cza” 
sie której poseł Hory wręczył 
przedstawicielom młodzieży swą 
fotografię z dedykacją: „Z ser- 
decznym pozdrowieniem Andrzej 
Hory, poseł królestwa Węgier“. 

(lub). 


czyć nawet z największymi 
przeszkodami. 

A przeszkody są naprawdę 
duże. Pisaliśmy już o wielkich 
zadaniach, przed jakimi: stoi- 
my w zakresie przemysłu wę- 
glowego i hutniczego. Nie da- 
dzą się one rozwiązać najbar- 
i dziej wytężoną pracą codzien- 
ina. Wymagają one wysiłków, 
wykraczających poza dzień 
powszedni, wymagają szyb- 
kich, radykalnych, głębokich 
reform. 

Rolnictwo śląskie opiera 
swoją produkcję na cenach 
zboża parokrotnie wyższych 
|niż w Polsce. Przyłączenie do 
|Polski może narazić je na 
| bardzo poważne trudności. 

Wszelkie lokaine próby roz- 
wiązywania tych trudności 
nie dadzą ostatecznego rezul- 
, tatu. Stoimy wobec tego w ob- 
liczu konieczności rozwiąza- 
inia kryzysu rolniczego w ca- 


,mokracji. 
|się zaś demokracji i masońsko - 


DO RZĄDNEJ 
DEMOKRACJI 


Ustaliliśmy wspólnie to — mó- 


wił dalej — ku czemu dążymy, 


wspólnie, bo tylu obywateli odez 
po 
kwietniowej mowie Katowickiej z 


wało się do mnie listownie, 


aprobatą przedstawionego zarysu 
iż tendencja te mogą uważać za 


b „wyraz wspólnych przemyśleń. 
| 


Dążymy do rządnej i karnej de 
Przeciwstawiamy się 


liberalnej, pracującej nad skłóce 
nie mmas, nad rozproszkowaniem 
prądów politycznych, posługują- 
cej się terrorem oszczerstw i in- 
synuacji w publicystyce, by w tej 
mętnej wodzie chronić interesy 
uprzywilejowanych jednostek. 
Klamstwo frazesu demokratycz- 
nego leje się strumieniami na róż 
ne społeczeństwa w świecie, bez- 
wartościowe i fikcyjne prawa są 
podncszone do godności religii, 
dla której rzekomo ma się toczyć 
walka, a w rzeczywistości mała 


grupa iudzi z cynizmem steruje 
ku zorgunizowanemu  łupiestwu 
milienów ludzi i skarbu państwa 
n arzecz przyjacielskiej grupy a- 
| utokratów, przybranych w czap- 
| ki jakobinów. 

WALKA Z MIEDZYNA- 

RODÓWKAMI 


Z tą samą mocą musimy prze- 
ciwstawić międzynarodówce ko- 
munistycznej, opanowanej przez 
zwyrodniałe jednostki, podporząc- 
kowujące interesy narodów ciem- 
rym celom mafii. Na nas, na 
współczesnym pokoleniu ludzi my 
ślących i ludzi zdolnych do walki 
w polsce spoczywa obowiązek wy- 
darcia narodu z kleszczy zdege-! 
nerowanego światopoglądu i zakła 
manej polityki niezależnie o tego 
czy jej utajone źródła wypływają 
z zakonsprirowanych „,jaczejek'', 
komunistycznych, czy z lóż masoń 
sko liberalnych, czy też z ugru- 
powań t. zw. międzynarodówki 
złotej. Rząd odpowiednim aktem 
prawnym określi w tej dziedzinie 
wyraznie swe stanowisko, 


Ci poza nawiasem 


Wyruszymy rownież  przeciw= 
Fo drugiemu -grożniejszemu nie- 


‘przyjacielowi wewnętrznemu. Ru 


szymy do wałki przeciwko " tym, 
którym samo istnienie Polski jest 
wrogie, którzy pod hasłem obro- 
ny ludu, pod fałszywa maską bra 
terstwa narodów ` „wybranych“ 
chcieliby zniszczyc nas mąterial- 
nie i merainie. Zdajemy sobie spra 
wę, że Polska, szczególnie od o- 
kresu Piłsudskiego. stała się za- 
porą, uriożiiwiającą przerzucenie 
pożogi rewolucji międzynarodo- 
wej na za-hód Europy.. Zdajemy 
sobie sprawę, że nasza postawa 
uniemożliwiła swobodę ruchów 
obcym agenturom, uniemożliwiła 
Szersze zaatakowanie zasad etyki 
chrześcijanskiej i Kościoła Kato- 


ROZMOWY 
I URDYNACJA 


| Zostało realnie pchnięte na- 
przód hasło odbudowy samorządu 
terytorialnego, dotychczasowe Iz- 


zwrócić uwagę na kilka faktów, 
które na ogół są publicystycznie, 
wystarczająco oświetlone. 


Przeciw konserwatystom 


Rząd, który na przełomie 1935 
36 znajdował się w bardzo trud- 
nych warunkach, w r. 1938 czuje 
się zwartym i silnym. silnym mo- 
ralnie i materialnie i naprawdę 
nie widzi przeciwnika polityczne- 
go, który wie, że może popełniać 
i jako bardzo czynny napewno 
popełnia wiele błędów, ale jest też 
świadom, że nikt z dobrą wolą nie 
może zarzucić, by Rząd nie kie- 
rował się wysokim poczuciem pa- 
triotycznym. 

Drugim faktem jest to, że licze- 
nie na „dekompozycję* w łonie 
OZN czy też w stounkach pomię- 
dzy Rządem i OZN jest naprawdę 
niewczesne i prowadzi do fałszy- 
wych  kalkkulacji Przeszliśmy 
swój wewnętrzny kryzys, ale kry- 
zys ten jest poza nami, opanowa- 
liśmy go wcześniej niż inne gru- 
py i dziś — mamy pełną świado- 
mość, że odniesemy jako Obóz, do 
którego i ja mam zaszczyt nale- 
żeć — duży sukces w haśle na- 
szym mcsowego udziału w głoso- 


‚waniu do Parlamentu. 


Proszę nie myśleć, że ten — nic- 
zwykły w woich przemówieniach 


by Ustawodawcze, które mimo za |” ustęp jakgdyby „samochwal- 
powiedzi wszystkich niemal grup stwa rządu i obozu, wypowie- 
w ciągu ubiegłych sesji nie podję działem -w celu bojowym, albo w 
(ły zadania reformy ordynacji wy | celu straszenia dzisiejszych prze- 


borczej zostały rozwiązane, z 
miejsca najbardziej autorytatyw- 
nego zostało stwierdzone, że ist- 
nieje możliwość rychłej zmiany 
dotychczasowej ordynacji wybor 
czej do parlamentu i co najważ- 


niejsze samo pojęcie czasowej me, 


"tody zjednoczenia narodowego zo 


L 


| stało rozszerzone na kolaborację | 


ugrupowań politycz- 


| zwartych 
podjęte zostały 


nych. Wreszcie 


| 


lickiego, uniemożliwiła rozszerza | przez kierownicze czynniki Obo- | 


nie się wpływów mocarstw anoni 
niowego. Rozumiem więc ich 
wściekłość i walkę przeciwko Pol 
sce. Ale tu nie może istnieć z na 
szej strony ani tolerancja, ani za 
wieszenie broni. Na wszystkich 
odcinkach życia musi się toczyć 
ta walka, walka bez pardonu i 
bez kompromisów. 


łej Polsce. Przyłączenie Śląska 
przypomina nam tę koniecz- 
ność i znowu trzeba śmiałych, 
głębokich, radykalnych re- 
form. s 

Oirzymujemy Bogumin, je- 
den z najważniejszych węzłów 
kolejowych w Europie. Fakt 
ten stawia konieczność głębo- 
kich przemian w naszym ko- 
lejnictwie. 

Ale wielkie wymagania 
przychodzą do nas nie tylko 
z dziedziny gospodarczej. Na 
wszystkich odcinkach naszego 
życia musimy zdobyć się na 
wysiłek, by przechodzący do 
Polski Ślązacy choć w części 


jzu Zjednoczenia Narodowego — 
częściowo przy moim współudzia 
le rozmowy z reprezentantami ru 
chu ludowego i ruchu narodowe- 
go, które usunęły dużo nieporo- 
zumień i są dobrym zaczynem na 
przyszłość. Aby ocenić uczciwie i 
zgodnie z prawdą linię tych wyda 
rzeń i wysiłków należy jeszcze 


skie. A dalej wyłaniają się 


dalsze wielkie zagadnienia, 
związane z tymi procesami, 
które dzis odbywają się w 
Czechosłowacji. Te wszystkie 
zagadnienia znowu wymaga- 
ją wielkich wysiłków, stawia- 
ją nas wobec nowych trudno- 
| ści, wymagają od nas odrzu- 


cenia dotychczasowych dro- 
biazgów, zmuszają nas do 
wielkości. 


Wchodzimy w okres, w któ- 
rym małe sprawy, dotychczas 
zajmujące społeczeństwo pol- 
skie, muszą być odrzucone 
precz. Stoimy w obliczu wiel- 
,kich zagadnień, zmuszeni je- 


zobaczyli w Polsce rzeczywi-  steśmy przez nie do wielkości 
stej to, o czym marzyli w cią- myśli, zamierzeń, wysiłków. 
gu wielu, wielu wieków. Wierzymy. że istotnie zjedno- 
Ale nie tylko Śląsk stawia | czony w obliczu wielkich za- 
nam te wiełkie wymagania. gadnień Naród Polski rozwią- 
Czekają na przyłączenie do że te wszystkie zagadnienia i 
Polski pozostałe jeszcze w pójdzie śmiało po drodze do 
Czechosłowacji ziemie pol- własnej wielkości. J. K. 


ciwników. Nic nie jest bardziej 
dalekie ad mojej intencji. 


Nasza ręka — wyciągnięta do 
rzetelnej zgody, z lućźmi którzy 
pragną wielkości Polski i którzy 
tej zgody nie traktują jako targu 
politycznego jest nadal wyciągnię- 
ta i gotowa do braterskiego uści- 
sku. Chcemy zamknąć przeszłość” 
i otworzyć wyścig zasług w no- 
wym biegu. Nie mamy żadnego 
ustępsiwa na sprzedaż i nie doma- 
gamy się w stosunku do nas żad- 
nej innej postawy,”jak postawy 
ludzi, którzy jak równi z równymi 

zielić będą ciężar wielkiej ocpo: 
wiedzialności za losy i rządy w 
Polsce. 

Oświadczaliśmy niejednokrotnie 
przedstawicielom dotychczasowej 
opozycji, iż gdyby zdecydowali się 
już obecnie wejść do Parlamentu 


; i zajęli ostre opozycyjne stanowi- 
sko wobec naszego Rzącu, nie mie 


liśmy do nich najmniejszej pre- 
tensji, pomimo szczerego i jawne- 
go wysiłku, by niczym nie utru- 


dnić im akcji wyborczej. 


WEZWANIE 

Czy mogę wierzyć, że w dwu- 
dziestą rocznicę wyzwolenia Pol- 
ski z niewoli, Wy Reprezentanci 
ziem zachodnich, Wy ludzie zna- 
jący wartość zorganizowanego i 
karnego działania, pierwsi poda- 
cie mi przyjazną dłoń i całem ser 
cem pomożecie w dalszych upar- 
tych wysiłkach i pracy nad budo 
waniem nowych fundamentów ży 
cia — w myśl apelu wodza Na- 
czelnego — dla zjednoczenia w 


świadomym działaniu narodu? 
Odpowiedzcie*. 
Mowa min. Kwiatkowskiego 


zawiera specjalnie siłny atak na 
konserwę, zapowiedź ustawy an- 
tymasońskiej i wyciągnięcie ręki 
do opozycji z równoczesnym ude 
rzeniem się w piersi. 

Czy jednak — tak jak po kwiet 
niowej mowie — nie nastąpią ko- 
mentarze? 


wzywa Stu. 2 


SŁOŃCE 


Wschód | Zachód 


PAŻDZIERNIK 


i / 23—57 | 138—41 


PONIEDZIAŁEK [V- dnia | Ubyto 
ń 10—3 | 6—1 


Dziś św. Martyniana 
Jutro św. Małgorzaty 


6— + | 16—39 
KSIĘZYC 


Wschód | Zachód 


Po okupacji Sudetów 


Niemcy zajeli wiele okregów czeskich 


Co będzie z mniejszością czeską? 


Po okupacji t. zw. Piątej stre- 
fy przez wojska niemieckie, do- 


stanie się pod panowanie Nie- 
miec 830 do 850 tysięcy Czechów. 


gmin z 8.245 obywateli niemiec- 
kich i oczywiście miasto powia- 
towe Policzka. O ile chodzi o Po- 


eaa liczy ona podług ostatnie- 


ue | W Czechosłowacji pozostanie na- ! go spisu ludności 


6.096 miesz- 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


= „Kto późno 


A powiatu Litomyśiskiego 
Niemcom miałoby przypaść 16 
gmin i trzy osady, które zamiesz- 
kałe są przez 12.822 Niemców i 
1.786 Czechów, ale w innych gmi- 


kolektura J]. DZIERŻ 


Gniezno, — 


tomiast tylko blisko 250.000 Niem ' kańców, z tego 5.891 Czechów, | nach Czechów jest 10.786, Niem- 

ców. Charakterystyczne są licz- | 149 Niemców, 42 innych narodo* | ców 48. a! 

by, wyrażające stosunek cze- | wości i 14 obcokrajowców. | 4] R 

skiej i nięmieckiej ludności ej W powiecie Policzka: Podobnie 3 jest w powiecie 
Landskrońskim. 


niektórych większych miastach, | 


Czechów Niemców 


W dniu 14 b. m. odbyło się na 
zamku królewskim w Warszawie 
3-zebranie Ogólnopolskiego Oby- 


agrarnych na zachodzie kraju, przy 
wyczerpaniu się zapasu gruntów w 
niektórych innych województwach 
krakowskim) 


które przypadną Rzeszy nie- | Korouhew 1.635 8 Dane te świadczą, że w Sude- 
mieckiej. Przytaczamy nasiępu- | Rohozna 1.984 26 | tach pozostanie wiele mniejszo- 
s „ | jace cyfry: . Swojanow 560 1|ści czeskiej i że problem ten nie 
aa a a EA 406113 | Chrastawec 469 64 | będzie łatwy dla Niemców. 
AE z 5 Poe zaię Morawski Krumlow 2.844 502 | 
og.4i8 w, pkt. „Szkoła mowy” ; d 1 
TEATR NOWY: dwukrotnie o g. 4| nano NM 148) z g a a 
i 8 Rostworowskiego „tratnie dusze” | Posztorna 3.503 285 „A: "I. p 
* TEATR L Ea ńskiegu, Brzeclaw 9.354 2.028 | e k i l 
ATR LETNI: dwukiotnie o g. 4| Dob 2.694 "2.334 ż 3 A 
i 8 świetna komedia „Jean” Bus Fe-| m, 3 rl B atii i z 
kolsco: Zbuch 1.407 591 
TEATR POLSK: » 4 „Subretka”, | Hodslawice T  — zostało rozparcelowanych 
o da z: p Koprzywnice 1.706 697 
j :0 4, B wieczorem | Sztramberg 3.200 47 7 G | 
świeżo wystawiona słynna komedia i A A o- [i A Le. LS) ITI A e S 8 e C y 
stylowa W. Sardou „Rozwiedźmy | Przybor © 4.096 186 ; 
się“, | Petrzkowice 2.249 311| W ciągu dwóch pierwszych kwar , 1.848,1 (438,7); wileńskie — 4.212,8 
KAMERALNY: ok. 415 1 815i Svjnow 3.035 411 | tałów r. b. parcelacja rządowa, pry | (26,5); nowogródzkie -—— 4.747 
„Głębia na Zimnej” z Adwentowi- Ludgerzowice 2.740 454, watna i Państw. Banku Rolnego (135); poleskie — 5.737 (38,3); wo 
czem w roli głównej. d Zab 3.635 L650 | 9737 osadnictwa wojskowego objęła ; tyńskie — 3.942,2 (115,3); tarnopol | (szczególnie w woj. 
TEATR MALICKIEJ: co wieczór) <ADIZES A A na terenie całego kraju 59.119,3 ha, . skie — 2.482,7 (—); stanisławow- 


o godz. 8.15 komedia muzyczna „Od- 
robina Miłości*, 

TEATR ATENEUM: codziennie 
arcydzieło Moliera „Świętoszek” z Ja- 
raczem w roli tytułowej. 

STOŁECZNY TEATR POWSZECH- | 
NY (Annopol bud. 41) o godz. 19|! 
„Andrzej Sztorn”, i 

MAŁE QUI PRO QUO: nowa ud 
wia „Nie nie wiadomo”, 

ROSYJSKIE STUDIO DRAMA- 
TYCZNE: czwartki, piątki, soboty i 
niedziele „Wiśniowy Sad“ Antoniego 
Czechowa. 

INSTYTUT REDUTY: o godzinie 
12-ej w sali teatru „Wielka Rewia” 
Karowa 18 „Kościuszko pod Racławi- 
cami”, 
om a EREEN 


Tear „MAŁE QUI PRO QUO“ 
Mazowiecka 12 (Cukiernia Ziemiań- 
ska) na pięterku. Telefon 3.49-21. 


NIC NIE WIADOMO! 


Rewia zwątpień | znaków azapytania. 

wykonawcy: 
ADOLF DYMSZA, T, OLSZA, A. 
BOGUCKI, A. KAMIŃSKA, Z. SY- 
KULSKA, WS. ORŁÓW, Dwa przed- 
stawienia punktulnie o 7.30 I Lo-ej. 


CHRZESCIJAŃSKIE 
Informacje o fiimacn dozwolonych 
dla młodzieży tel. 7.11-25 
AB: „Dziewczęta z Nowolipek”. 
HOLLYWOOD: „Perły i serce” na 
scenie rewia, 
ITALIA (Wolska 32): „Motyl hisz- 
pański”, 
JURATA: „Towarzysze broni” i 
„Kochaj i nie płacz”. 
KINÓ PARAFII $W. ANDRZEJA: 
„Piętro wyżej”, 
KINO PARAFII ŚW. AUGUSTY- 
NA: „Toni z Wiednia”, 
KOMETA: „Kobiety nad przepa- 
ścią” | rewia. 
MARS: „Gdy kwitną bzy”, 
MIEJSKIE - Hipoteczna 8: 
cym wstęp wzbroniony”. 
PRAGA: „Zaginiona dżungla” 
rewia, 
PRASKIE OKO. „Wzgardzona” i 
„Ślepy Zaułek”, 
’ SOKÓŁ: „Huragan” i „Kuzyn z 
prowincji”, ) 
STUDIO: „Olimpiada” 
„Święto piękna“, 
ROMA: „Złotowłosa”, 
ŚWIT .Kalanad" : „Książę X“. 
i „Zamek tajemnie”. 
SWIAT: „Port Artura” i „Marsz 
na Zaolzie” 


K R BA w i E C uczniowski 


Posiada na składzie duży wybór 
GARNITURÓW 1 PALT męskich ! 
ucznowskich oraz przyjmyje zamo- 
wienia Wspoina 14 sklep A. Leibrandt 


Amerykański rekord 
pobity 


Ameryka jest krajem rekordów. 
Ambicją jej obywateli jest, aby wszy- 
stko co amerykańskie było „naj... . a! 
więc: największe, naiwyższe, najpięk- 
niejsze, naijoryginalriejsze i t „d. W 
jednym tylko wypadku nie zdołali o- 
siągnąć rekordu: nie potrafili uczynie 
ludzi najszczęśliwszynii, 
należy bowiem do znanej ze szczęścia 
swym graczy Kolektury „Aljot” J. 
Horodyskiej w Warszawie, Senator | 
ska 37, gdzie milion padł juź 2 razy. 
Każde ciągnienie przynosi ponadio 
wiele mniejszych i większych wygra- 
mych, uszczęśliwiajacych graczy tej 
kolektury i ich najbliższych. Spieszcie 
więc i wy po wasze Szczęście. 


„Ob- 


i 


II część, 


meski 


Cyfry te są wzięte ze słownika r r SĘ Ba parcelacja rządowa — 
ć kt, 744,6 ha. 
geograficznego Republiki Czecho- w osora moie No deg 


słowackiej z roku 1935 i oparte są 
na danych spisu ludności z roku 
1930. Sądząc z dotychczasowych 
urzędowych informacyj, ma być 


twach wyniki. parcelacji przedsia- 
wiają się w sposób następujący: 
woj. warszawskie — ogółem 4.363,8 
ha, w tym parcelacja rządowa — 
J N lit 559 ha; łódzkie — 918 (101,8); kie- 
oxupowane w powiecie politycz- | leekie — 2.671,9 (165,3); lubelskie 
nym  Polickim  (Policzka) 10 7.374,5 (902,6); białostockie 
ww e a TEORII a E D 


Sudum ubezpieczeniowe przy $. G.H. 
w Warszawie 


W bieżącym roku akad. w Szko- 
le Głównej Handlowej w Warsza- 
wie zostało uruchomione Studium 


częń kilka bezzwrotnych Stypen- | 
diów. Rozpatrywana jest również 
możliwość przeszkolenia pracowni- 


Ubezpieczeniowe, specjalizujące słu 
chaczy ostatniego roku studiów w 
zakresie ubezpieczeń, Stndium to 
przewiduje szkolenie dła zakładów 
ubezpieczeń matematyków ubezpie 
czeniowych oraz pracowników o 
wyższym wykształceniu prawno - 
ekonomicznym. Dla słuchaczy Stu- 
dium utworzyły zakłady ubezpie- 


ków zakładów ubezpieczeń z wyż- | 
szym wykształceniem nie — ubezpie- 
czeniowym w ramach tego jedno- 
rocznego Studium. a > 

W ten sposób została wypełniona 
poważna luka w wyższym szkolhic 
twie ubezpieczeniowym oraz stwo- 
rzono ośrodek badawczo - nauko- 
wy w dziedzinie ubezpieczeń. 


Jak uniknąć strat 
wynikłych ze złego ważenia 


W związku z zacaleniami na nie- (wiązany jest wpuścić kupuiącego 
właściwe ważenie opału, wpływają- do budki, w której znajduje się 
cymi do miejscowego urzędu miar dźwignia wagi. = 
Waiszawa I, Urząd ten podaje do | 6) Przy ważeniu pojazdu próż- 
w adcmości zainteresowanym na- nego, jak również i napełnionego, 
stępujące wskazówki, stosując się do| na pojeździe tym nie powinny się 
których nabywcy unikną niewłaś- | znajdować rzeczy zbedne, jak kory- 
ciwego odważania  nabywanego ta, szufle, łomy i t p. 


| 
| 
| 
| 
| 


d 


Rekord ten | 


przez siebie opału. 

1) Wagi i. odważniki, służące do 
odważanie, zaopatrzone być muszą 
w n.ewygasłą cechę urzędu miar 
(w roku 1938 ważne są cechy z lat 
1456, 1937 i 1938). 

2) Przed przystąpieniem do wa- 
żenia należy zwrócić uwagę, czy 
waga jest wytarowana (t. j. 
języczki wagi nieobciążonej znaj- 
dują się naprzeciwko siebie). 

3) Przy ważeniu prożnego wozu 
konnego jako tary, jak i wozu z o= 
pałem, należy uważać, czy konie 
nie stoją częsciowo na pomoście i 
czy woznica w czasie ważenia nię 
ściąga koni lejcami. Pożądane jest, 
aby podczas ważenia konie były 
wyprzągnięte. 

4) Przed ładowaniem opału na- 
bywca powinien zanotowae sobie 
numer pojazdu i obowiązkowo za- 
żądać dokładnego zważenia pojaz- 
du próźnego (tary) oraz zażądać od 
sprzedawcy kartki, zawierającej 
numer pojazdu, datę ważenia i ma- 
sę (wagę) tego pojazdu. Twierdze- 
nie sprzedawcy, że pojazd był już 
ważony rano nie powinno wpły- 
nąc na zmianę wspomnianego wy- 
żej żądania. 

5) W interesie nabywcy leży, aby 
przy każdym ważeniu przy wadze 
był vbęcny bądź on sam, bądź też 
osoba przez niego upoważniona. 
Podczas ważenia należy obserwo- 
wać dźwignie tej wagi. Jednak pa- 
trzenie na dźwignię przez okienko 
mija się z celem i sprzedający obo- 
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7) Przy wagach zaopatrzonyca w 
urządzenia drukujące powinien na- 
bywca uważać, aby ważący wyci- 
snął na kartoniku wagę tary, a na- 
stępnie na tej samej kartce wagę 
brutto. Różnica między wagą brut- 
to i wagą tary będzie wagą opału. 
Przy wyciskaniu na kartoniku wy- 
ników ważenia, należy uważać, aby 
przy tej czynności nie manipulo- 
wano skałami wagi, lecz aby były 
one ustawione na wrębach i wskaż- 


nikach, odpowiadających masie 
ostatnio ważonego pojazdu. Po u- 
kończeniu ważenia kartkę należy 


niezwłocznie odebrać od ważącego. 

8) Przy przesyłkach całowagono- 
wych należy przed wyładowaniem 
wagonu stwierdzić, czy numer wa- 
gonu jest zgodny z numerem, po- 
danym w liscie przewozowym i czy 
z wagonu tego przed wyładowa- 
niem nie pobrał już ktoś części opa- 
łu. Podczas wyładowywania należy 
pilnie baczyć, aby pojazdy transpor- 
tujące opał, przybyły do miejsca 


przeznaczenia w takim stanie jak 
je załadowano. 


| skie — 27,1 
| 5.179,8 


PZ Z 
MR Marszałkowa 154, 
CHmadhadd Nowy Foiadha 
Miarsrat aourt JO, 


| 
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O nowych typach odbiorników 


uwagę, w tegoro- | garową z jarzącymi 


Na specjalną c 
cznej produkcji Philipsa, zasługuje 
super 6-39. Wytworny ten aparat 
jest nowoczesną, c 
pehreterodyną, wyposażoną w 
(3-4-2) lampy radiowe Philips „Mi- 
niwatt”, zapewniające przy wy- 
dajnej i ekonomicznej pracy od- 
biornika, czuły i czysty odbiór na 


7-obwodową su- |jenie. Umieszczony w skali oscylo- 


| skie — 260 (1,1); rwowskie — 1.989 


(-—); krakowskie — 511,4 (—); sla 
(0.3); poznańskie — 
(2.530,8) i pomorskie — 
12.554 (9.729,9). 

Jak wynika z powyższego zesta- 
wienia parcelacja rządowa t. j. par 
eelacja gruntów, stanowiących wła 
sność państwa, luh przez państwo 
wykupionych, prowadzona jest w 
największych rozmiarach w woj, 
zachodnich, w pozostałych zaś dziel 
nicach przeważa parcelacja prywat 
na. 


Skoneentrowanie parcelacji rzą- 
dowej w woj. poznanskim i pomor- 
sskim znajduje swe uzasadnienie 
przede wszystkim w fakcie skupie 
nią na tych obszarach dość znaczne 
go zapasu ziemi, podlegającego — 
w myśl przepisów o wykonaniu re- 
formy rolnej — obowiązkowi par- 
celacyjnemu. 

To ukształtowanie się stosunków 


Skarga o wyzysk. 
w pracy 


W Sądzie Pracy odbyła się rozpra- 
va przeciwko firmie „Tatra - Auto" 
z oskarżenia praeownika tej firmy p. 
Erwina Pietruszewskiego o godziny 
nadliczbowe. 

P. Pietruszewski b. urzędnik war- 
sztatowy firmy „Tatra - Auto" zmu- 
szany był do pracy poza godzinami 
urzędowymi, Gdy zaczął domagać się 
zapłaty, grożono mu zwolnieniem. 
Sąd uznał pretensje Pietruszewskie- 


oraz niezwykłe wprost przeludnie- 
nie niektórych dzielnic, skłoniło w 
swoim czasie rząd do podjęcia syste 
matycznej i szerokiej akcji osadni- 
czej w zachodniej połaci kraju. 

Akcja ta połączona jest z przesie 
dlaniem ludności dzielnic przelud 
nionych do województw zachod- 
nich. Przy tym stosowana jest na- 
stępująca zasada: około 1/3 ziemi, 
rozparcelowanej przez rząd na te- 
renie województw zachodnich po- 
swięca się na uzupełnienie guspo- 
durstw karłowatych, 2/8 zaś przez- 
nacza się na osadnictwo. 
2/3 — przypada miejscowym na- 
bywcom, a pozostałe działki przy- 
dziela się rolnikom z innych okolic 
przeludnionych, 

W tym kierunku zmierzać będzie 


| 


'] 


Pojutrze ciągnienie 
LOTERII PAŃSTWOWEJ 


przychodai, sam sobie sskodzi” 


Pozostałe w niewielkiej ilości losy I klasy poleca 


ANOWSKIEGO 


Nowy Świat 64 6 Freta 5 


Chrobrego 2 


inauguracyjne zebranie 


Komitetu Pomocy Z mowej Bezrobotnym 


watelskiego Komitetu Zimowej 
Pomocy Bezrobotnym. 

W zebraniu wzięli udział: 
Pan Prezydent Rzplitej prof. Igna 
cy Mościcki, marsz. Śmigły - 
Rydz, Prezes Rady Ministrów 
gen. Sławoj Składkowski, min, 
Opieki Społecznej M. Zyndram 
Kościatlkowski, oraz szereg do- 
stojników kościelnych i państwo- 
wych. 

Pomoc zimowa starała się w 
miarę możności dawać pracę bez- 


|robotnym, stosując pomoc doraźną 
jtylko tam, gdzie zatrudnienie by- 


ło nie możliwe. W tym roku akcja 
P. Z. ma jeszcze dalej iść w tym 
kierunku. 

W całym okresie zeszłorocznej 
akcji P. Z. zebrano z różnych źró- 
deł 39 milionow, co łącznie z pozo 
stałymi 2 milionami z roku po- 
przedniego, dało sumę 41 milio- 
nów. Z tego 33, i pół milioną w 
gotówce i 7 i pół w produktach i 
towarach. Pomocy udzielano 300 
tysiącom bezrobotnych i ich rodzi 
nom, oraz dożywiano 800 tysięcy 
dzieci, kosztem ogólnym około 38 
milionów zł. 

Na zebraniu O. O.K. Z.P. B. 
została uchwalona odezwa do spo- 
łeczeństwa, wzywającą do jaknaj- 
liczniejszego wzięcia udziału w 


parcelacja rządowa jeszcze przez 


dłuższy czas. |akcji P. Z. 


Wiadomosci gospodarcze 


BILANS HANDLU cy ci dawali długoterminowe wek- 


WEŁNIANEGO W R. UB. 
i Już obecnie można zbilansowac 
osiągnięcie handlu wełnianego i 
półwełnianego w ciągu ostatniego 
sezonu zimowego. 

Zdaniem przedstawicieli tej gałę 
zi handiu, bilans sezonu w dziale 
wełnianym i półwełnianym wypadł 
w tym roku gorzej, aniżeli w roku 
ubiegłym. Najwymowniejszym o- 
wodem powyższego faktu jest spa 
dek obrotów towarowych na tyn- 
kach wełnianym i półwełnianym w 
Łodzi o 25 proc. w stosunku do ro 
ku ub. Najlepszym barometrem o- 
czywiście jest przebieg sezonu na 


= > R | RZ -. 


prowincji. Kupiectwo prowincjonal ; 
ne nie wykazuje tenedencji do nie | 
wypłacalności, obawiając się nawet 
zawieszenia wypłat, nie mniej jed 
nak z przyczyn natury obiektyw- 
nej płaci gorzej. Zanotowano wybi- 
tny brak gotówki u kupców prowin 
cjonainych. Zamiast gotówki kup- 


go i przyznał mu 275 zł. 

Na marginesie tej sprawy należy 
zaznaczyć, że w firmie „Tatra-Auto" 
panują dość „specyficzne” warunki 
pracy i płacy. Urzędnicy i robotnicy 
są przez dyrekcję wyzyskiwani. 


Żyd-kamienicznik 
Nie pozwala na instalowanie anten 


przez firmy polskie 
Jeden z lokatorów domu nr. 36| dau nie dopuścili jednak owego 
przy uł. Nowy Świat w Warszawie! pracownika, żadając, żeby pracy 
pragnac zainstalować w swym] instalacyjnej dokonała firma ży- 
mieszkaniu odbiornik radiowy, | dowska. 
zawezwał montera z jednej z firm| Fakt ten wywołał oburzenie 
chrześcijańskich, by połączył jego| wśród lokatorów tego domu, któ- 
mieszkanie z anteną zbiorową na|rzy żądają ukrócenia żydowskiej 
dachu domu. bezczelności. 
Właścicieł domu, żyd dr. Lan- 


źwiększony zapas złota 
Banku Polskiego 


W pierwszej dekadzie października | 1:083.1 mil. zł, przy czym: portfel 
zapas złota powiększył się o 0,1 mil. | weksłowy wzrósł o 12.9 mił, zł. do, 
zł. do 137,3 mil. zł, stan pieniędzy | 891.9 mil. zł.; portfel zdyskontowa- 
zagranicznych i dewiz wzrósł o 0,2 ,nych biletów skarbowych zmniejszył 
mil. zł. do 13,7 mil. zł. się o 8.9 mil. zł. do 73.6 mil. zł.; stan 


Suma wykorzystanych kredytów pożyczek zabezpieczonych zastawami 
ziumiejszyła się o 83.5 mil zł. do PK się o 87.8 mil. zł, 117.6 mil. | 
LJ zł, 


Zapas polskich monet srebrnych i 
bilonu zmniejszył się o 8.8 mil. zł. 
do 6.0 mil, zł. 


Pozycje „inne aktywa“ i „inne pa- 
('mywą” uległy wzrostowi: pierwsza © 
(4,4 mil, zł. do 186,9 mil, zł, druga zaś 
o 3 mil. zł. do 177.8 mil, zł. 
Natychmiast płatne zobowiązania 
zmniejszyły się o 0.4 mil. zł. do 1088 
mil. zł, m 
Obieg biletów — w wyniku wyżej 


się napisami 
mazw około 100 stacyj, cechowana 
w metrach, ułatwia dokładnie stro- 


{— S RR m. 


graficzny wskażnik dostrojenia po- 
zwala na optyczne dostrojenie sta- 
cji. Pod skalą. na widocznym miej- 
scu, umieszczony jest wskażnik za- 
kresów fal. Pierwszorzędny głośnik 


wszystkich zakresach fal. Nawet | elektrodynamieczny zapewnia do- | omówionych zmian — zmniejszył się 
odległe stacje zamorskie, dzięki , skonałe odtwarzanie wysokich i ni- |o 86.8 mil. zł. do 1.460.7 mil. zł. 
znacznej poprawie warunków od- | skich tonów. Pokrycie złotem wynosi 28.37 
bioru na falach krótkich, brzmią Wytworna skrzynka o kształtach | proc. 


równie, czysto i wyraźnie, jak duże , opływowych, wykonana I l 
harmonizuje z | stopa od pożyczek zastawnych 5 iļskich został zamknięty nadwyżka 


stacje europejskie. 
Przejrzysta, oświetlona skala ze- 


ze szla- Stopa dyskontowa 4 i pół prac, 
chetnego drzewa, 


bogatymi ozdobami metalowymi. pół proc. 


sle. 

PIEKARZE I CUKIERNICY 
PRZECIWKO KARTELIZACJI 
PRZEMYSŁU DROŻDŻOWEGO 
W łódzkich cechach piekarskich 

i cukierniczych omawiano projekt 
zmiany systemu sprzedaży dřoż- 
dży, opracowany przez władze rzą- 
dowe. Cechy wypowiedziały się 
mianowicie przeciw kartelizacji 
przemysłu drożdżowego, który 
przyczynia się do utrzymywanią 
wysokich cen, bez specjalnych do- 
chodów na rzecz Skarbu Państwa, 
C.rhy wskazują, że pożądana jest 
zniżka drożdzy, ponieważ przyczy- 
ni się ona do wzrostu spożycia, co 
wyrówna rie tylko niedobory pań 
stwowe, ale przyniesie pewną nad- 
wyżkę. 
CUKIER NA PODKARMIANIE 
PSZCZÓŁ 

W WOJ. WARSZAWSKIM 
Min. Skarbu w porozumieniu z 

Min. R. i EB. R. wydało w ub. mie- 
siącu zarządzenie, zwiększające 


| przydział bezakcyzowego skażone- 


go cukru na podkarmianie pszczół 
w okresie jesiennym. które doty- 
czyło większości województw. 

W tej sprawie ukazało się obec- 
nie dalsze zarządzęnie min. Skar- 
bu, zwiększające dotychczasowy 
kontyngent z 2 kg. do 4 Eg. na ui. 
w pasiekach, położonych na tere- 
nie woj. warszawskiego. Rolnicy, 
którzy wykorzystali dotychczasowy 
kontyngent i pobrali cukier w ilo- 
ści 2 kg. na ul, moją na skutek o- 
statniego zezwolenia zakupić w r. 
b. powstałą różnicę. 

WYSTAWA PRZEMYSŁU 
CHAŁUPNICZEGO W JAŚLE 
Staraniem gimnazjum kieleckie- 

go otwarto w Jaśle wystawę prze- 
mysłu <hałupniczego. Na wystawie 
znalazły sję eksponaty z pow. jasiel 
skiego, gorlickiego į krośnieńskie- 
go w postaci materiałów lnianych. 
wełnianych, bawełnianych, wyro- 
bow trykotarskich, koszykarskich, 
skórzanych i mebli. 

BUDOWA STACJI MORSKIEJ 

W GDYNI 

Prace przy budowie t. zw. Stącji 
Morskiej w Gdyni położonej na 
wschodniej części nowowykańcza- 
nego moia południowego posuwa- 
ja się naprzód. Do końca r, b. prze 
widziane jest wykończenie części 
budynku., w którym znajdą pomie- 
szczenia laboratoria oddziałów: o- 
gólna - biologicznego, morskiego i 
rybackiego. W przyszłym roku do 
kończona zostanie pozostała częśc 
gmachu, w której ulokowane zosta 
ną duże akwarium i muzeum ry- 
backie. 

TARGI MEBLOWE W NOWEM 

„Targi meblowe w Nowem będą 
się odtąd odbywały co roku, w 
związku z czym zostanie wybudowa 
na stała hala targowa na wzór hal 
w Swarzędzu. 

Budżet pierwszych targów nowe 


w kwocie 5.000 zł. 


Paweł Dunin 


Do Japończyka 
z którym rozmawiałem o harakiri 


W tych dniach przypomniałem 
sobie rozmowę, jaką prowadziliś 
my przed paru laty w jednej z 
kąwiarni warszawskich. z 


bym nieco sprostować. 

Mówiliśmy o harakiri, właśnie 
bowiem nadeszła wiadomość o 
tym, że paru oficerów japońskich 
w przedpokoju jakiegoś dygnita- 
rza rozpłatało sobie brzuchy no- 
żami. Chcieli zaprotestować prze 
ciwko dyktaturze dwu koncer- 
nów — Mitsui i Mitaubiszi 
nad życiem Japonii. Chcieli krwią 
rozlaną po lśniących posadz- 
kach, obudzić sumienie narodo- 
we. 

Miliony robotników w nędzy 
okropnej i miliony chłopów w 
nędzy jeszcze większej — to nie 
był dobry materiał na żołnierzy. 
Bierność wobec posuwającej się 
coraz dalej ofensywy Kominier- 
nu w Chinach, brak przygotowa- 
nia do rozprawy z tą niszczącą 
potęgą — to był poważny temat 
do trosk. 

Obok tego prasa skorumpowa- 
na przez wielki kapitał i usypia- 
jąca czujność narodu, parlament 
reprezentujący intrygi kapitału i 
intrygi %lik, ale nie naród. 

Z drugiej strony dwa czynni- 
ki armia i młodzież, które 
myślą inaczej, które by pragnę- 
ły wraz z całym narodem sprę- 
żyć się do gigantycznego wysil- 
ku nie dla Mitsui, nie dla Mitsu- 
biszi, ale dla Mikada i Japonii. 

Mikado jest boski. Mikado to 
sama Japonia. Przeciwko niemu 
nikt buntu nie podnosi, bo to 
jest samo państwo. Nie rząd, nie 


władza, lecz po prostu samo pań- 
stwo. 


Wobec tego tragicznego dyle- 


matu cóż mają robić ludzie, któ- 
Powiedziałem Panu wówczas | rzy nie chcą robić rewolucji, bo 
parę rzeczy, które obecnie chciał |nie chcą iść przeciwko państwu, 


DZIS iii" 
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wyłącznie przy ul. 
ELEKTORALNEJ 16 


odbywać się będzie tania sprzedaż wyro- 
bów platerowanyca mniej modnych faso- 
nów, wycofanych -z nowego cennika, | 
przeważnie w 1:4 wartości katalogowa. | 
Sprzedaż obejmuje: żardiniery, koszyki, j 
postumenty, przybory toaletowe, kande- | 
labry, lichtarze, cukiernice imbryki. ror- 
delki, sosierki, półmiski, serwisy do octu 
i oliwy. solniczki, szufelki do cukru, noże 
do masła i sera, łyżki do tarciu, cążki, 
Koziołki, lyżki, yżeczki, noże. widelce etc. 


| źle 


ale chcą głośno i mocno zaprote- 
stować przeciwko wszystkiemu, 
co małe, podłe, niskie i tchórz- 
liwe. Chcą pokazać, że nie wszy- 
scy dadzą się otumanić rekia- 
mie nadętych balonów, które mu- 
szą pęknąć. Chcą żywą krwią o- 
kazać, że najlepsi w narodzie nie 
mogą już dłużej patrzeć na to, 
co się dzieje, że rozumieją, jak 
naród jest przygotowany, 
choć mógłby być przygotowany 
tak dobrze. 

O ile mnie pamięć nie myli w 
ten sposób mniej więcej uzasad- 
niał Pan harakiri protestu. 

Tłumaczyłem Panu wówczas, 
że tych aktów rozpaczy zrozu- 
mieć nie mogę. Przecież ci lu- 
dzie mogli walczyć, mogli praco- 
wać, mogli głosić swoją prawdę, 
zamiast bez celu i sensu jednym 
cięciem noża przerywać niż swe- 
go życia. 

Teraz chciałem trochę sprosto- 
wać swoje poglądy. Nie w całej 
rozciągłości. Jako katolik potę- 
piam samobójstwo. Życie czło- 
wieka jest własnością narodu, 
jest zatem cząstką tych warto- 
ści, jakie przedstawia naród. 

Chciałem tylko powiedzieć, że 
rozumiem pobudki, jakie lu- 
dzi mogą popchnąć do harakiri. 
W tych dniach, kiedy wielkość 
ocierała się tak blisko o małość, 
kiedy nici i powrozy małości 
znów zaciskają się po wybuchu 
wielkiej, wspaniałej jedności 
myśli į uczuć narodu, obniżając 
aspiracje i każąc ludziom za- 
pomnieć o konieczności dalszej 
walki, a zająć się nadętymi ba- 
lonami, zrozumiałem, że mogą się 
znaleźć ludzie, którzy bryzgając 
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krwią z rozprutych wnętrzności 
na marmury przedsionków, dają 
wyraz wstrząsającemu buntowi 
sumienia narodowego. 

Tyle chciałem Panu napisać. 

Zechce Pan przy tsposobności 
przyjąć moje serdeczne podzię- 
kowanie za pewne przesunięcia 
wojsk japońskich, przeprowadzo- 
ne w ostatnich dniach września. 


PAWEŁ DUNIN. 


Złóż ofiarę 
na Sląsk 


a 


Cent 


K. AL A > 


Str. 3 um 


dzieli nas od rozpo- 
częcia ciągnienia 
I klasy 43 Loterii. 
Szczęśliwe losy 
jeszcze sprzeda- 
iemy. Kolekturo 


NIĄ; j an > 


rala, Warszawa, Nowy Świał 19. 
Konto P. K. O. 7192 


Z za kulis lwowskiego Ozonu 


Zwolennicy majora Galinata 


na zielonej trawie 
(Korespondencja wlasna „A BC”) 


Lwów, 15.10. 

Od dřuższego czasu na terenie 
lwowskiego Ozonu odbywała się 
wewnętrzna walka pomiędzy gru- 
pą narodowych państwowców 
(Stahla i Hrabyka) a grupą sfer 
lewicowych z p. Dr. Wojciechow- 
skim'na czele. Kulisy tej walki 
dopiero obecnie wyszły na Światło 
dzienne. 

Jak się dowiadujemy, grupa 
Stahlowo - Hrabykowska przepro 
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Pierwszy 


wadziła gruntowną czystkę prze- 
de wszystkim w lwowskim okrę- 
gu Z. M. P. wysadzając z siodła 
dotychczasowych „führerów“ w 
osobach red. Zakrzewskiego i dra 
Ryziwskiego, którzy uchodzili za 
gorących zwolenników majora 
Galinata. Oczywiście, grupa ma- 
jora Galinata od czasu objęcia 
przez tegoż, kierownictwa Z. M. P. 
starała się usunąć niewygodnych 
dla siebie narodowych państwow- 
ców odnosząc się co nich z wielką 
rezerwą i nieufnością. 

Ponieważ sytuacja zwolenni- 
ków grupy nar. państw. była z 
tego powodu dość kłopotliwa, al- 
bowiem z jednej strony zwałcza- 
ło ich Str. Nar. jako ludzi „ko- 


niunktury” z drugiej — zaś człon 
kowie ZMP i lewicy legionowo peo 
wiackiej — przeto nar. państ- 
wowcy wypowiedzieli zdecydową- 
ną walkę zarówno D-rowi Woj- 
ciechowskiemu jako reprezentan- 
towi lewiey leg. peow. oraz Z. M. 
P. majora Galinata, 

Na terenie lwowskiego Ozonu 
— grupa nar. państwowców zli- 
kwidowała swoich przeciwników— 
mimo, iż ze strony D-ra Wojcie- 
chowskiego były czynione usiłne 
zabiegi porozumiewawcze. 

Zbliża się więe koniec wpły- 


wów D-ra Wojciechowskiego w 
Ozonie a majora Galinata w 
lwowskim Z. M.P. 


T. K. 


` Handel polsko - węgierski 


uległ zahamowaniu 


W cuwili obecnej, na tle powi- 
kłań międzynarodowych, handel 
polsko - węgierski uległ zupełne- 
mu zahamowaniu. Przy gotowy- | 
wane uprzednio tranzakcje nie 
mogą być realizowane w braku | 
rołączenia kolejowego. Wysyłka | 
towarów drogą okrężną 481 


Rumunię lub Niemcy zupełnie 
się nie opłaca. Zdając sobie spra- 
wę z istniejących trudności, w 
sferach zainteresowanych ocze- 
kiwane jest z niecierpliwością 
przynajmniej prowizoryczne o0- 
twarcie możliwości obrotu mię- 
dzy Polską i Węgrami. 


Ujemne saldo 
bilansu zagranicznego 


Bilans handlu zagranicznego R. 
P.i W. M. Gdańska przedstawiał 
się we wrześniu br. według coty- 
chczasowych obliczeń statystycz- 
nych w sposób następujący: przy- 


wóz 223.040 tonn wartości 108.295 
tys. zł, wywóz 1 milion 249.129 
ton wartości 91 milionów 585.000 
zł. Ujemne saldo we wrześniu wy- 
nosiło 16.710.000 zł. 


um Nie Kupuj u żyda 


Popieraj handel polskie 


protest wyborczy 


Kandydaci się wycofują 


Jakkolwiek ogłoszono już listy 
kandydatów na posłów sytuacja 
wyjaśni się dopiero we wtorek, 
gdyż wówczas upłynie termin zło- 
żenia deklaracji o przyjęciu wy- 
borów. Obecnie już wiadomo, że 
gen. Tokarzewski odmówi złożenia 


| deklaracji. Poseł Jan Madejczykk 


członek Rady Naczelnej Str. Lue 
dowego, który swego czasu był 
przyjęty na audiencji przez P. 
Prezydenta nadesłał do władz S. 
L. list, w którym komunikuje, iż 
kanćydatura jego została wysu- 
niętą bez jego wiedzy. Również 
nie złożą deklaracji PPS-owięc 
Lenk i hr. Hutten Czapski jedyny 
konserwatysta. 

Natomiast wszystkie pisma po- 
minęły wiadomość o przejściu 
kandydatury posła Szujskiego z 


grupy „Jutra Pracy“, który prze- 
szedł w okręgu 33 w Warszawie 
otrzymując 17 głosów. 

Mamy już i pierwszy protest 
wyborczy, który złożono w okręgu 
53 w Brześciu nad Bugiem. 

W Brześciu bowiem przewodni- 
czący zgromadzenia, Wład. Mile- 
wiez, Cyr. szpitala miejskiego, nie 
dopuścił do stawiania kandyda- 
tur, lecz sam postawił cztery na- 
zwiska, a mianowicie: dyr. KKO 
Trębickiego, burmistrza Kolbusza, 
inż. Klrząńskiego i nauczyciela 
Perska. Gdy część zgromadzonych 
przyjęła te kandydatury oklaska- 
mi, p. Milewicz uznał wybór za 
dokonany. 

. Wobec protestu sprawa powę- 
druje do Najwyższego komisarza 
wyborczego. Sprawa jest o tyle 


interesująca, że kanćydujący na 
pierwszym miejscu p. Trębicki 
dyr. KKO jest niewygodny dla 
min. Poniatowskiego i niezbyt mi- 
le widziany przez Ozon. 

Tak więc i blask zwycięstwa o- 
zonowego ma swoje cienie. 


| 
Szołochow 


popadł w niełaskę 


"MOSKWA, 16 10, Jeden z najwy- 

bitniejszych literarów sowieckich Mi- 
chał Szołochow popadł w niełaskę, 
Szołochaw znany jest poza granica- 
mi ZSRR z dwóch głośnych powieści: 
„Cichy Don” i „Zaorany Ugar”, któ- 
rych przekłady ukazały się niemal 
we wszystkich językach. W roku 1937 
został on wybrany do parlamentu 
gowieckiego, do t, zw. rady najwyże 
szej ZSRR. 


m Sir. A 


JEŻELI JESZCZE OD CZASU DO CZASU POPEŁNIASZ 


GRZECH WZGLĘDEM SWOICH 


BRACI, KUPUJĄC COŚ NIE- 


COŚ U ŻYDÓW — PORZUĆ TEN BRZYDKI ZWYCZAJ, A STA- 
NIESZ SIĘ PRAWYM POLAKIEM. DOPOMOŻE CI W KAŻ. 


DYM WYPADKU WIELKI INFORMATOR 


„CHRZEŚCIJAŃSKA 


WARSZAWA“, KTÓRY OBEJMUJE OK. 20.000 POLSKICH PLA- 
CÓWEK, PODZIELONYCH NA T Y SIĄ C BRANŻ. EWENT. 


DZWOŃ NR. TEL. 5.37-77. 


Zagadka medycyny 


Sen, z którego 


W tych dniach w Budapeszcie od- 
był się pogrzeb 72-letniego wyższego 
urzędnika pocztowego, nazwiskiem 
Aranayi. . - 

Swojego czasu głośna była jego 
choroba, mianowicie został on w 1911 
r. ciężko raniony w katastrofie kole- 
jowej, podczas której doznał uszkodze- 
nia i wstrząsu mózgu. Z powodu swej 
choroby przez 10 lat nie nie widział, 
a co gorsze zmysł jego dotyku był tak 
słaby, że był on zupełnie miesamo- 
dziemy i musiano we wszystkim mu 

agac, 
Poo erha latach odzyskał on 
wzrok, ale stracił zupełnie apetyt, a 
nawet pamieć i to do tego stopnia, że 
nie pamiętał ani nieszczęśliwego wy- 
padku. który przeszedł, ani też prze- 
biegu swej ciężkiej i przykrej choroby. 


się nie obudził. 


Stan ten trwał kilka miesięcy, po 
czym Aranyi popadł w sen i spał z 
krótkimi przez lat dziesięć przerwa- 
mi, budząc się tylko wtedy, gdy żo- 
łądek domagał się strawy. - -. 


Później odzyskał przytomność, nie 
zdając sobie sprawy, że przespał dzie- 
sięć lat, Zapomniał wszystko. Nie wie 
dział, jak się nazywa, jak jest na imię 
jego żonie, dziwił się nawet, gdy mu 
mówiono, że jest żonaty, nie mówiąc 
już o tym, że zapomniał zupełnie o 
sztuce pisania i czytania, której mu- 
siał się uczyć po raz drugi. 

Od tej chwili był człowiekiem nor- 
malnym. , P “a 

Nie dawno dopiero popadł w po- 
wtórny sen, z którego już się nie o- 
budził, g 
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Zdobywcy sławy i majątku 


W pewnym okresie historycznym 
zaczęły zanikać romanse, „opisujące 
dzieje błędnych rycerzy, pojawiły się 
natomiast opowieści o bohaterach sfe- 
ry mieszczańskiej. Taka jest właśnie 
opowieść o Robinsonie Crusoe, ` 

Bohaterowie ci, to mlodzi ludzie, 
którzy wyruszeli za ocean w aki- 
waniu przygód, wędrowali do krajów 
zamieszkałych przez ludy dzikie, aby 
tam właśnie urządzić sobie nowe ży- 
cie. Opowieści te były poniekąd odbi- 
siem rzeczywistości, gdyż w związku 
z rozwojem handlu, po odkryciu no- 
wych dróg morskich i nowych krain, 
wyposażonych 'w bogactwa naturalne, 
wyruszali w świat ludzie młodzi, pełni 
za i przedsiębiorczości, 
wali bohaterskich czynów i powracali 


dokony-, 


Z jedmej strony gnała ich żądza nie- 
zwykłych przygód, z drugiej zaś — 
nadzieja zdobycia bogaciw, Połączyli 
ambicje rycerskie z czysto kupiecką 
fantazją i położyli fundamenty pod 
nowoczesną go kę. Zmieniły się 
jednak stosunki, skończyła się legen- 
da kupca - rycerza, a miejsce jego za- 
jął kupiec w wydaniu codziennym, t2- 
ki, jakim go widzimy dzisiaj, ze 
wszystkimi wadami i zaletami, 

Dziś młody, a przedsiębiorczy czło- 
wiek, nie zapominając o pracy dni 
powszedniego, pamięta również o za” 
opatrzeniu się w los loteryjny. Wie 
on o tym, że już rozpoczynające się 
19 bm. ciągnienie pierwszej klasy 
czterdziestej trzeciej Loterii Klasowej 
może mu przynieść środki do zdobycia 


do rodzinnych pieleszy, syci sławy ij sławy i majątku, 


złota. 


OSTRYGI 


świeża 
zadeszły 


dla smakoszów 


RLINY z łososiem 
SZASZŁYKI oryginałne 


l 
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Mac'n Jodemski 


Dwieście kilometrów 
wego Wybrzeża od Marsylii do 
Mentony jest usiane eleganckimi 
miejscowościami wypoczynkowy 


mi, znanymi na całym świecie: aleja, która”jest dla Nicei tym, 


Cannes, 


Saint - Raphaćl, Cannes, Juan - 
lles - Pius, Antibes, Nicea, Mona- 
00,, Monte =- Carlo... Nicea jest 
nie tylko miejscem wywczasów, 
jest również sporym miastem, po 
siadającym Wszelkie udogodnie- 
nia wielkich skupisk ludzkich. te- 
atry, kina, biblioteki, muzea (nie 
dodam: elektryczność i` gładkie 
nawierzchnie, bo te posiadają we 


w WINIARKI fewta Atystyczne — DANCING 
KAURASKIEJ . Od 


godz. 7 wiecz 


Jasna 5 KOLACJE KLUBOWE 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


Ołóczęgi po LUZUŁOWYM 


Lazuro- Francji nawet całkiem małe mia- 


steczkaj. 


Nicea. Więc 


jów europejskich i poza-europej- 
skich. Palmy, błękit morza i nie- 


oczywiście Pro-|ba, wszystko skąpane w oślepia- 


menade des Anglais, wspaniała | jących promieniach słońca. 


Croisette 


czym Canebière dla Marsylii, a 
Champs - Elysćes lub Boulevard 
des Italiens 
ciągnąca się na przestrzeni 7 km. 


Potem nagły kontrast Z Quai 
des Etats - Unis, który jest przed- 
łużeniem Promenade des Anglais 
w kierunku Villeranche i Mona- 
co, skręca się w którąś z małych 
wąskich uliczek. Nie ma już gwa- 
ru wielkiego miasta, nie ma ele- 
ganckiego międzynarodowego ułu 


mu. To stare miasto. Południe. 
Godzina  Siesty, Okna poza- 
słaniane żaluzjami, aby za- 
chować w mieszkaniach ja- 
ki taki chłód. Cisza. Pu- 


sto. Zrzadka przesunie się ulicą 
przechodzień. Uliczki, zaułki są 
tak wąskie, że można sobie nie- 
mal podać rękę z przeciwległych 
domów, które — to uderza we 
wszystkich miastach  południo- 
wych, nawet w Marsyli — są szcze 
gólnie przybrane. Od okna do ok- 
na, wzdłuż domów, czy wpoprzek 
ulicy rozciągnięto sznury, a na 
nich suszy się różnokołorowa bie- 
lizna. Ziośliwi objaśniają, że = ta 


bielizna wcale nie po to jest roz- 
wieszona, aby się suszyła. To am 
pokazać 


bitne kumoszki chca 


dla Paryża. Aleja 


Gybrzeżu 


wzdłuż morza, od Casino de la Je- 
tée aż po Hippodrome du Var. 
Szerokie chodniki zastawione fo- 
telami i leżakami, kióre, aby się 
utrzymać w tonie Lazurowego Wy 
brzeża, są pomalowane na biało i 
na niebiesko. Tłumy spacerowi- 
czów: piękne kobiety, eleganccy 
mężczyźni. Na jezdni nieprzerwa- 
ne sznury aui ze wszystkich kra- 


DLA WYGODY NASZYCH P. PRENUMERATORÓW podajemy poniżej przekaz rozrachunkowy, który prosimy wyciąć, 


wypisać imię, nazwisko, dokładny adres į sumę, oraz wpłacić w najbliższym „urzędzie pocztowym. 


Właściciel rozrachunku (nazwa wydawnictwa): 


„ABC — NOWINY CODZIENNE” 
_ / ADMIRISTRACJA 


Na ah S ee 


=A 


Wpłacający: 
(nas sko) 

(imię) 
Poczta: 
uiójscowoś 


elles 
ouwe doit- naer miosskanie 


© 
ana 


DOROTHY BLACK 


PRZYGODA 


Powieść ; 


Przekład autoryzowany z angielskiego 


Odwróciła się i odeszła. 

Bill wytężył wzrok za znikającą w szarudze 
szezupłą postacią. 

— Sue! — krzyknął przerażony. — Sue!... 

Byłby za nią pobiegł, gdyby nie głupia drob- 
na przeszkoda. Ach! te wydarzenia błahe same 


w sobie, które przecież nieraz decydują o całym. 


życiu! 

Właśnie taki wypadek zdarzył się Billowi. 

Spadły mu z nosa szkła i zleciały w rynsztok. 
Musiał się schylić j szukać prawie po omacku, 
bo co zapalił zapałkę, wiatr gasił. 

Kiedy w końcu znalazł zgubę, drobna postać 
z białym pudłem rozwiała się bez śladu. 

Nie wiedział, dokąd szła ze swoim ciężarem, 
wobec czego nie mógł za nią pędzić. Wzruszył 
szezupłymi ramionami, szukając zaczepienia dla 
zranionej miłości własnej w męskiej dumie. 

Może jeżeli uda obrażonego, sama jutro poża- 
łuje cierpkich słów. To niemożliwe, żeby napraw- 
dę iak czuła, jak mówiła. Niedobrze okazywać 
zbyt wielki niepokój o kobietę. Poszedł do domu. 


Nr. rozrachunku 


PRZEKAZ ROZRACHUNKOWY 


na zł: £ 


[II 


Właściciel rozrachunku (nazwa wydawnictwa) 


„ABC — NOWINY CODZIENNE” 


ADMINISTRACJA 


Podpis 
przyjmującego 


Namer nadawesy 


Dzień wpłaty 


Sue uczyniła to samo. Nie miała parasola, 
a deszcz rozpadał się na dobre. Na domiar złego 
była zmęczona, zziębnięta i zdenerwowana roz- 
mową z Billem. Należała do osób, które nie zno- 
szą kłótni, gdy się już pokłócą. Postanowiła, że 
odda płaszcz wcześnie rano idąc do pracy. I tak 
lady Norah dostanie go wcześniej niż się spo- 
dziewała, a w pokoiku Sue będzie bezpieczny. 
Włamywacze omijają mieszkanka biednych pa- 
nienek. 


II. 


Usiadła na łóżku. Była tak znużona, że nie od 
razu zapaliła światło. W pokoiku było jasno'*od 
świateł z naprzeciwka. Z restauracji dochodziły 
dźwięki muzyki. Samochody przejeżdżały lub za- 
trzymywały się z charakterystycznym szumem. 

Pudło z futrem lady Norah stało na łóżku 
obok niej. Zwilgotniało trochę od deszczu, ale 
chyba woda nie przesiąkła do środka. Sue wy- 
tarła wierzch chusteczką. 

A może przesiąkło? Może lepiej zajrzeć? 

Przecięła sznurek, myśląc: 

— Ten Bill to prawdziwy- ptak złej wróżby. 
Byłabym z nim nieszczęśliwa, ale pewnie będę 
musiała za niego wyjść, bo inaczej zostanę na 
koszu. Czy to w dziale futrzanym poznam kogo 
innego? Wspaniali, dzielni mężczyźni nie grzebią 
się ani w futrach. ani w koronkach. Mogą zaczy- 
nać jako subiekci, ale na stałe tam-nie zostają. 

Wyjąwszy miękkie futro z' pudełka, strząsnęła 
fałdy. Jakie śliczne! Przycisnęła do piersi kuśnier- 


jat 
E R. wytej 


Foczta WARSZAWA 1. AŁ Jerozolimska Nr. 191 


Stępei okręgowy 


wyrażnie 


á cad uf 
SE TA] wo di 


` 


Nr. rozrachunku 


Monte 


swym sąsiadkom, ile i jak wytwor 
nej bielizny posiadają. 

Po południu, gdy zrobi się nie- 
ico chłodniej, uliczki znowu zapeł- 
niają się zgiełkliwym życiem Po- 
łudnia. Cudzoziemiec próbuje to- 
wić poszczególne zdania wyrazy. 
O ile na Promenade des Anglais 
— zgodnie z jej nazwą — słychać 
było przede wszystkim język an- 


skie cudo, starając się sobie wyobrazić, co to mu- 
si być za uczucie mieć taką rzecz na własność. 

— Nie zwilgotniało, moje cudne! — powie- 
dzała pieszczotliwie. 
jedwabiem rękawy, zapaliła światło i 
przed wysokim lustrem. 

Niech mówią, co chcą: strój zdobi człowieka! 

Bill posądził ja o noszenie rzeczy klientek. 
W tym futrze i w czarnej koronkowej sukience 
mogłaby wszędzie iść. Nie straciłaby w porówna- 
niu z innymi, a może nawet zaćmiłaby niejed- 
ną. Cichy szloch wydarł się z piersi dziewczyny. 
Otuliła się w miękkie fałdy. Czemu nie? Czemu 
nie? Druga taka okazja może się nie zdarzy. Ha! 
ubierze się i pójdzie na obiad do restauracji na- 
przeciwko. 

Wyjrzała oknem. 

Deszcz ustał, Nad Londynem płynął wysoko 
zamgiony księżyc. 

Zdjęła futro, rozebrała się, wykąpała, zarzu- 
ciła na siebie szlafrok, usiadła znów na łóżku, 
i sprawdziła, ile ma gotówki. 

Cały funt. Chyba obiad w wytwornym lokalu 
więcej nie kosztuje. Gdyby Bill nie podsunął jej 
kuszącej myśli, sama by prawdopodobnie na nią 
nie wpadła. 

Ręce jej drżały. Ubrała się w czarną koronko- 
wą toaletę. Dobra! Nabyła ją w dziale modeli na 
wyprzedaży jesiennej. Modelka rozdarła tren pan- 
tofelkiem i suknię oddano za bezcen. 


(D. e. n.). 


stanęła 


Wsunęła ręce w podszyte | 


gielski (Francja jest zalana An- 
glosasami, którzy, za jednego fun- 
ta czy dolara dostają dziesiątki 
franków), o tyle tu, w staromiej- 
skich zaułkach, panuje niepo- 
dzielnie dialekt. Dialekt naj- 
oczy wiściej włoski. (Ničea należy 
do Francji od roku 1860). 

Ten sam — czy podobny — dia- 
lekt panuje na całej Riwierze, 
francuskiej i włoskiej, nie mówiąc 
już o Korsyce, gdzie wydaje się 
nawet książki pisane po korsykań 
sku. Ta melodyjna południowa 
nowa romańska obija się stale 
o uszy na wycieczkach. A wycie- 
czek niesposób nie robić, Kiikana- 
ście dni, spędzonych ma Lazuro- 
rowym wybrzeżu to jeden wspa- 
niały sen, w którym wszystko się 
dzieje jak w bajce z tystąca i jed- 
| jednego 
| 


nej nocy. Pojechało się 


dnia popoludniu do Cannes: uro- 
cza droga brzegiem morza. Myśli 
się: już nic piękniejszego nie 


istnieje. Ale nazajutrz jedzie się 
w przeciwnym kierunku, na 
wschód. ku granicy włoskiej. Do 
Mentony udajemy się jedną, ze 
slawnych dróg na Riwierze: la 
Grande Corniche. Wspaniała asfal 
towa szosa wspina się serpenty- 


Cario 


nami na wzgórza, które ciągną się 
o kilka kilomelrów od brzegu 
"morskiego aż po La Turbie i Ro- 
quebrune. 

W drodze powrotnej z Mentony 
nowe wzruszenia. Monaco i Monte 
Carlo. Przebiega się sale kasyna, 
patrząc z politowaniem na szaleń 
ców opętanych demonem gry, zo 
„stawiających tutaj całe majątki; 


| 


l N s. 
j Spieszno wyjść z tych mrocznych 


isal nad Morze Śródziemne. Zosta- 
(wia się nawet na boku Muzeum 
(Qloearograt:czne, ledwo rzuca się 
[okiem na pałac książęcy. 

IRusi jeszcze jedno: wypad na 
Korsykę. Do spokojnego, łagod- 
|nego, lazurowego Morza Śródziem 
|nego ma się tyle zaufania: jest 
dobre, poczciwe, napewno nie bę 
'dzie  „huśtało*. Pewną stopą 
wsiada się na okręt, jest się już 
prawie wilkiem morskim. Ale mo 
rze ma swe niespodzianki. Ogar- 
| mia je ni stąd ni zowad nagła pa- 
sja, zaczyna rzucać i burzyć się; 
pozostaje niewinnie niebieskie, 
ale nie życzę nikomu, by zawierał 
z mim znajomość w takiej chwili. 
O losie świeżo upieczonych „wil- 
ków morskich* lepiej w takich o- 
kolicznościach zamilczeć, 

Korsyka i tak wynagradza 
wszystke. Piękna, tajemnicza i 
|groźna, zmusza do podziwu. Zale- 
sione góry, wyśchłe równiny, 
maquis pełne ponurych sekretów, 
brudne miasteczka (znać, że kul- 
tura francuska jeszcze głębiej tu 
nie sięgnęła) — wszystko tu znaj- 
dziesz. Zmajdziesz i pamiątki po 
Paz ludziach: po Napoleonie 


w Ajaccio., po Kolumbie w Calvi. 
Smutno jest opuszczać uroczą 
wyspę, ciężko rozstać się z rozsło- 
necznionym Wybrzeżem... A jed- 
nak z miłym wzruszeniem wita 
się kochany, stary Paryż, najpięk- 
miejsze miasto na świecie. 


= «-_ 


P% 


ŹZwycięsiwo komisarzy politycznych 


Stalin unieszkodi 


najgroźniejszego konkurenta 


Wydarzenia, rozgrywające się 
za kulisami armii czerwonej. na- 
dal są zasłonięte nieprzeniknioną 
mgłą dla niewtajemniczonych. O 
wydarzeniach tych donoszą jedy- 
nie krótkie i fragmentaryczne wia 
damości, ktore chociaż nie wyczer 
pują tego interesującego zagad- 
nienia, niemniej jednak rzucają 
pewne świsiło na przełomowe 
chwile w krwawym sporze, toczą 
cym Się już od kilku lat o właczę 
nad armią czerwoną. 


NIEWIADOMY LOS 
BLUECHERA 


Po rozstrzelaniu marszałka Tu- 
chaczewskiego i po tajemniczym 
zniknięciu drugiego marszałka — 
Jegorowa, obecnie przejawem 
walk wewnętrznych za kulisami 
armii czerwonej jest zniknięcie z 
widowni trzeciego marszałka — 
Błuechera. 

Nie ma na razie żadnych kon- 
kretnych wiadomości o jego lov 
sie. Jedynie w naczelnym organie 
sowieckim „Prawda“, redagowa- 
nym przez najbliższych Stalinowi 
ludzi, ukazał się znamienny arty- 
kuł wstępny na temat armii czer- 
wonej oraz jej wychowania poli- 
tycznego. 

WŁADZA KOMISARZY 
POLITYCZNYCH 


W artykułe tym, organ sowiec- 


EE JU OW ÓW LIC na. 
GRAMY TYLKO 


* 
w 


w kolekiurach chrześcijańskich: 


Z. ©HLEBIŃSKA — „Pod Bia- 
łym Sloniem“, Bracka 9. 


J. CHLEWISŃSKA — Mazowiec- 
ka 14 


DZIERZANOWSKI J. 
świat 64 — Freta 5 — 
— Chrobrego 2. 


N. 
Gniezno 


HINELOWA JADWIGA — Krak. 
Przedm. 78. 


LĄNGER JULIAN — Marszał- 
kowska 121. Dworzec Główny 
i Średnicowy, Wolska 6, Tar- 
gowa 46, Poznań, Mielżynskie- 
go 21, konto PKO 1667. 


pm AZ O ÓWDZIE ian ZA 
NN Z ZZO ZZ YZ OE 


B. PIAĄSTUSZKIEWICZ — Zgo- 
3. 


| 


JADWIGA RASZEWSKA — Ja- 
sna 7. 


SZYLER ANTONI — Bracka 10. 


SZYMKIEWICZ F. — Praga ul 
Jagiellońska 11, obok XV ko- 


misariatu P. P. 


TARKOWSKI WŁ. — Marszał- 


kowska 68. 

WOLAŃSKA A. —N. Świat 19. 

OO E 

J3. HAŁADEJOWA „Szukasz 
Szczęścia Wstąp na chwilę! 
Centrala: Warszawa, Nowy 
Świat 47. Oddziały: „Krak. 
Przedm. 87, Nowy Świat 30, 
Marszałkowska 86, Chłodna 
68. 


ki ze specjalnym naciskiem pod-' 
kreśla dominujące stanowisko ko- 
misarzy politycznych wobęc kor- 
pusu oficerskiego. Komisarz poli- 


wda* przypomina, że podczas 
krwawego zatargu'z Japończyka- 
mi w spornym obszarze Czang- 
Ku-Feng. komisarze polityczni 
tyczny — zcaniem „Prawdy“ — |dalekowschodniej armii czerwo- 
powinien być nie tylko duszą puł-|nej odegrali decydujacą rolę, 
ku, lecz jego prawdziwym, pemo- | podtrzymując ducha ` bojowego 
prawnym wodzem. Jemu podle- | wśród żołnierzy. To przypomnie- 
gają wszyscy oficerowie, czyli do- nie o wypadkach na Dalekim 
wódcy fachowi, a bez jego zgody | Wschodzie niewatpliwie stoi w 
rozkaz wydany przez fachowego, związku ze sprawą usunięcia 
oficera nawet w czasie walk fron- | marszałka Bluechera ze stanowi- 
towych nie jest ważny. Komisarz ska dowódcy armii czerwonej na 
polityczny == pisze dalej „Praw- ! Dalekim Wschodzie. 


da“ -— powinien w swej działal- 
ności obejmować wszystko — fa- 
chowe przygotowanie bojowe, wy 
chowanie polityczne żołnierzy ij 
zaopatrzenie armii. Wszystkie te! 
sprawy stanowia zasadniczo treść 
pracv komisarza politycznego. 


ZATARGI O WŁADZE 
Wprowadzenie tej niezwykla 
rozszerzonej władzy komisarzy | 
politycznych w armii czerwonej, | 
jak wiadomo, natrafiło na ostry j 
sprzeciw ze strony wybitnych 
dowódców wojskowych, na” 
wet... naczelnego komisarza ar- 
mii czerwonęj, Gamarnika, który 
pokonany w walce, skończył ga- 
mobójstwem. Na tym też tle to- 
czyły się ciągle walki i wybu- 
chały fermenty na terenie armii 
czerwonej. 

Stwierdza to również „Praw- 
da* w swoim artykule, podkre- 
ślając, że i w ostatnim czasie 
rozszerzenie kontroli politycznej 
nad armią czerwoną napotykało 
na trudności z powodu akcji o- 
pozycyjnej różnych „wrogów lu- 
du“. 

Ze specjalnym naciskiem „Pra- 


Upragn 


NN I 


i a Prosimy P. T. 
nie zamówion 


dzień już blis 


MARSZ. BLUECHER 
POKONANY 


W okresie krwawego zatargu 
w Czang-Ku-Feng krążyły wia- 
domości, iż pomiędzy marsz. 
Bluecherem a naczelnym komi- 
sarzem politycznym  Mechlisem 
wybuchły poważne tarcia na tle 
forgowanej przez Mechlisa hege- 
monii komisarzy politycznych w 
armii marsz. Bluechera. Usunię- 
cie marsz. Bluechera przypieczę- 
towało zwycięstwo komisarzy po- 
litycznych nad korpusem oficer- 
skim i rozpoczęło nowy etap w 
dziejach armii czerwonej. 

Komisarz Mechlis, były sekre- 
tarz Stalina, odniósł zwycięstwo 
nad marsz. Bluecherem. Przepro- 
wadził swój plan opanowania ar- 
mii czerwonej przez szeroko ror- 
budowaną sieć komisarzy poli- 
tycznych, wyposażonych w pełnię 


3 a 1 
Bezrobocie już rośne 
W okresie dwutygodniowym 
od połowy września zanotowano 
po raz pierwszy po długim okre- 
sie spadku — wzrost bezrobocia 
w Polsce. Cyfra poszukujących pra 
cy, zarejestrowanych wynosiła 
na 30 ub. m. 213.803 i była o 3.768 
wyższa, niż na 15 września. 
Mimo pewnego wzrostu. stan 
poszuktjących pracy był niższy, 
niż w latach ubiegłych. Na 30-go 
września było w 1936 r. 265.954 
zarejestrowanych bezrobotnych, a 


w 1937 r. — 251.870 bezrobot- 
nych. 
Uprawnionych do zasiłków 


wśród bezrobotnych było w okre- 
sie od 5—17 września b. r. 27.671, 
gdy w tym samym okresie roku 
ub. —27.046. Stanowi to wzrost 
cyfry zasiłkowanych  bezrobot- 
nych o 2,3%. 


W okresie 


ABC — NOWINY CODZIEHNE WR ==) 
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Zniesienie cła 
między Rzeszą i Sudetami 


BERLIN, 16. 10. Obroty towa- 
rowe pomiędzy obszarem IH Rze- ` 
szy i zajętymi obecnie terenami 


obeiążeń celnych. Jednocześnie 
przedsiębiorstwa w zajętych pro- 
wincjach zwolniono od podatku 


sudeckimi zostały zwolnione zx | obrotowego. 


Anglia zaszachowana 


przez kredyty niemieckie ata Turcn 


STAMBUŁ, 16. 10. (PAT). Jak 
podaje prasą turecka podczas wizyty 
ministra gospodarki narodowej Rze- 
szy Niemieckiej dra Waltera Pujka 
w Ankarze doszło do porozumienia 
pomiędzy Niemcami a Turcją w spra- 
wie udzielenia przez Niemcy na rzecz 
Turcji kredytu w wysokości 150 mi- 
lionów marek, który przeznaczony bę- 
dzie na zamówienia przez Turcję w 


mysiu tureckiego. Poza tym uzyskany 
kredyt częściowo wykorzystany be- 
dzie ną dozbrojenie armii tureckiej i 
na wykonanie robót publicznych. 
Aczkolwiek nie ogłoszono jeszcze 
szczegółów powyższej pożyczki, gdyż 
zostaną one ustalone dopiero później, 
jednak należy przypuszczać, Że spła- 
ta kredytu zostanie rozłożona na sze- 
veg lat i że spłata ta odbywać się bę- 


przemyśle niemieckim różnych towa- | dzie za pomocą wzmożonego wywo- 


rów potrzebnych na rozbudowę prze- | zu 


plebiscytu 


musisz przeczytać broszułe 
Józefą Kożlika: 


ŚLĄSK ZA 


OLZAŃSKI 


-ZIEMIA POLSKĄ 


władzy. Czy to zwycięstwo sta» 


linowskiego pełnomocnika utrwa- 
li nowy stan rzeczy na terenie 
armii czerwonej i czy nie przy- 
czyni sie do nowego pogłębienia 
walk wewnętrznych © władzę 
nad armią — pokaże najbliższa 
przyszłość. 


iony 


i 
Graczy o wczesne wykupie” 
ych losów, gdyż zapas jest na 


'myczerpaniu. Kolektura J. Haładejowej p.f. 


„SZUKASZ SZCZĘŚCIA? - WSTĄP na CHWILĘ! 


Centrala: W-wa. 


Qddziały: Krak. Przedm. 87. Nowy Świat 30, Marsza 


Nowy Swiat 47 > 
fkowska 86, Chłodna 68 


Ciągnienie już pęjutrze. 


Zyd—przemytnik kokainy 


przychwycony w Grodnie 


GRODNO, 16.10. Na jednej z 
ulic Grodna przychwycono w nie- 
zwykłych okolicznościach zyda - 
przemytnika kokainy. Pi 

Pewien robotnik grodzieński, 
nabywszy krawat n sprzedawcy 
ulicznego, dostrzegł w jego wiąza- 
niu jakieś zgrubienie. Rozpruwszy 
je znalazł pod materiałem małą 
probówkę z nieznanym mu prosz- 
kiem, który ra drobnym deszczu 
momentalnie zmienił barwę. x 

Powiadomiona 0 tym policja 


M EE, 
-== RADIO == 


WTOREK 


styka. 8.00 Audycja dla szkół. 11.00 Au- 
dycja dla szkoł: jw 
szych, ł1.15 Koncert popularny. 1155 Sy- 
gnał czasu i nejnał z Krakowa. 
dycia południowa. +, 
15.00 „Llam 13 lat 
Skrzynka ogólna. 15.30 Muzyka obiado- 
wa. 16.06 Dziennik popołudniowy. 16.04 
Wiadomośc gospodarcze. 16.15 Przegląd 
aktualności gospodarczych. 16.25 Kamil 
Sonata  Klarnerowąa. 16.50 


dla robotników. : 
14.35 Koncert rozrywkowy. 20.55 Audycje 
imformacyjne, 21.00 Koncert symfoniczny. 
22,00 Odczyt. 22.15 Muzyka kamerama, 


2253 Przegląd prasy. 3.00 Ostatnie wia: | 
wieczornego. 


domości dziennika 23.03 


Wiadomości z Polski. 


NAJCIEKAWSZE AUDYCJE 

15.30 Koncert J.. Szeligi na organach 
Wurlitzera. 

17.05 Recital śpiewaczy Stani Za- 
wadzkiej. 

19.35 Uoncert rozrywkowy 2 Berli- 
na. 


pen 
WARSZAWA II 

1460 Konceri. rozrywkowy 

15.00 Zespół Pawła Rynase. 16.00 Kwartet 

Polskiego Radia. 16.40 Wiadomości spar= 

towe 16.45 Parę informacii. 1650 Kacik 

solistów. 110 Felieton. 17,25 Zycie kultu- 


ralne stolicy. 17.40 Muzyka taneczna 
(płyty). 21.00 Odczyt, 31.2u Recitai śpie- 
waczy. 21.40 Muzyka taneczna (płyty). 


2255 Puch i Brahms (płyty). 
STACJA KRÓTKOFALOWA 

0.05 Utwory wiolonczsigwe. 0.25 „Uczmy 
«ię polskie* piosenki“. 0.45 Dziennik w 
języku polstt m i angielskim. 055 Dzien- 
nik Świat. Zw Pol. z Zzgr. 1.00 „„Dziarska 
kapela“. 2.00 Pogadanka 2.10 Pieśń pol- 
ska od Chopina do Szymanowskiego. 


! 6.35 Muzyka (płyty) 


| wa A . 
— powickć. 15.15 | mięślników. 1330 %,Jan Sebąstiuu Bach 


nika wieczornego. 
| Polski 


D E aee SE N OOOO EGO 


(płyty). | rozrywkowy 


PONIEDZIAŁEK DN. M. 18. t 
ù.: hn „Kiedy ranne wstają zorze“. 
PE a 700 Dziennik po- 
nny. 7.15 Muzyka (płyty) 1.45 Gunna- 
stęka giw Audycja dla szkoł, 
1109 Pogadanka dla dzieci. 11.16 Ra- 
1157 Sygn cj” 1 Ba: 
i sowa 1203 Audyeja południo- 
nad 4 i ATY dla kupców | rze- 


(ze Lwowa) 
1500 Teatr 

15.30 Muzyka 

południowy 


Wsobrażni dla młodziezy. 
obiadowa. 16.00 Dzięnnik 
15.05 Wiadomosci gospodar. 
czę 16,15 Kroniką naukowa. 1630 Reci 
fortepianowy. 1700 Qdozyi. t S K 
spiewmka Moniuszki 1750 Pogadanka.; 
18.00 Audycia dla wsi 18.30 Koncert roz- 
rywkowy 1900 Audycja żałnierska 19.30 
Koncert rozrywkowy 26.35 Dziennik wie- 
czorny. 21.00 Recital fortepianowy 21.40 
Jowości literackie 0 Co m gad 
i i ia wiadom 

T poza 023.10 Wiadomości Z 


NAJCIEKAWSZE AUDYCJE 
17315 „Ze śpiewnika Moktuszki”. 


ia. 


IL 
15.00 Koncert 


WARSZAWA 


1400 ».wihiet salonowy.- 
(BYTY). 
Orkiestra Symtoniczna (płyty) 
Wiadomości sportowe. 16.45 Parę intor- 
macji. 16.50 Arte t pieśni 17.10 Poga- 
danka 1725 wycie kulturalna stolicy . 
1740 Muzyka taneczna. 20.25 Koncert 
symfoniczny. 2125 Muzyka taneczna (pły- 
ty) 4200 Muzyka taneczna 2 qancingu 


„Cafe - Clup”. 2246 Baliady (płyty). 


| 33.05 Twórczość Chopina (płyty). | 


STACJA KROTKOFALUWA 
0.05 Ze śpiewnika Moniuszki. 0.45 
Dziennik w języku po!skim i angielskim. 
0.55 Pogadanka. 1.00 Zespół Henryka 
Kowalskiego. 2.00 Pogadanka. 3.10 Suita 
muzyczna. 


1Ł0 


22,00 Koncert symfoniczny (Z Pary- | 


q 


stwierdziła, że w próbówce znaj- 
duje się kokaina. Poczęto śledzić 
pomysłowego sprzedawcę krawa- 
tów. ; 

Wyniki tego Śledztwa dały nie- 
spodziewane rezultaty. Po aresz- 
towaniu „handlarza* znaleziono 
u niego kilkadziesiąt próbówek z 
kokainą zaszytych w krawaty. 

Sprytnego żyda, który jak się 
okazało był generalnym dostawcą 
bialej trucizny na kresy, areszto- 
wano. 


po a o O G A O —_ R e BmĆ—. 
O an ZZA O RE W O ID A Z 


wydaną przez Bibliotekę Spo- 
łeczno-Polityczną ABC 
CENA 20 GR. 


Do nabycia w kantorze „ABC“, Nowy Świat 15 i we wszystkich 
kioskach „Ruchu“. 


' Rada Gospodarcza Zaolzia 
zakończyła swoje prace 


KATOWICE, 16. 10, W końcu 
września r. b. została powołana 
przy Izbie P. H. w Karowicach Ba 
da Gospodarcza Sląska Zaolzańskie 
go Zadaniem Rady było przygoto- 
wanie materiałów informacyjnych 
i Po aE N a sił 
achowyc la przejęcia a gos 
podąrczego ! Auolzif. Kor | wod 

przejęcia poszczególnych at 
gend przez właściwe władze, Rada 
(Gospodarczą Śląska 
go Uznała swą rolę za skończoną, 
rozwiązując się i przekazując swe 
prace powołanym do tego czynni- 
kom. 

Na aparacie Izby P. R. w Kato- 
więach spoczywają jednak nadal 


stała, jak już podawaliśmy uprzed 
nio, utworzona ekspozytura Izby P. 
H. w Cieszynie zachodnim. 


surowców tureckich do Niemiec, 
Układ turecki przyczyni się ntewąt- 
pliwie do dalszego zacieśnienia sto- 
sunków gospodarczych pomędzy obu 
krajami. Już obecnie stosunki te są 
coraz ściślejsze, tak że w roku bieżą- 
cym obroty handlowe niemiecko tu- 
reckie wyniosły około 250 miljn. ma: 
rek niemieckich czyli przekroczyły pe- 
ważnie obroty z lat ubiegłych, 

Prasa podaje iednocześnie wiado- 
mości o przybycia do Stambału pe- 
wanej liczby przedstawicieli przemyslu 
i handlu niemieckiego, którzy przy- 
byli, aby poczynić zakupy zboża i wię- 
lu innych surowców, 

Pomimo to prasa. turecka widzi w 
porozumieniu jedynie jego stronę go- 
spodarczą, jednak nie ulega wątpli- 
wości, że pociągnie ono za sobą pew- 
ne następstwa polityczne, 

W związku z przyszłą pożyczką 
niemiecka przypomnieć należy, że 
przed kilku miesiącami Turcja otrzy- 
mała analogiczne kredyty w Londy- 
nie w sumie 16 milj. funtów szterlin- 
gów. Pożyczka niemiecka stanowi więc 
niejako odpowiedź na kredyty angiel- 
skie i jest dalszym przejawem* walki 
konkurencyjnej pomiędzy Anglią a 
Niemcami o rynki batkańskie i blisko 
wschodnie. 

Obie pożyczki zarówno angielska 
jak i niemiecka zapewnią całkowicie 
powodzene nowego trzeciego z rzędu 
planu uprzemysłowienia Turcji. 

CAS ZTREGWEŃE ER KORE KONA 


PAMIETAJ | 
D BEZROBOTNYCE 
NARODOWCACH 


Nowe warunki 


Zaolzańskię-- 


W "stosunkach handlowych 
polsko- czeskich 


W Izbie Przem. - Handi. w War; W. Rasiński przedstawił 


Dyr. 


szawie odbyła się zorganizowana | szczegółowe rozezłonkowanie poten- 
przez Radę Handlu Zagranicznego, | cjału gospódarczego Czechosłowacji, 
konferencja  peświęcona  zagadnie-| poczym obecni na konferencji repre- 


niom związanym z sytuacją politycz- 


prace techniczne i opracowywanie | no - handlową, jaka wytworzyła się 


odpowiednich materiałów, dotyczą | na skutek 


zmian terytorialnych w 


cych Zaolzia. W związku z tym zo środkowej Europie, 


Nowe możliwości otwierają się 
dia inu polskiego 


Fakı przyłączenia obszarów sudec- 


W związku z tym pelskie sfery eks- 


kich do III Rzeszy, wywołał już teraz ' portowe notują już objawy większego 
pewne zmiany na międzynarodowym zainteresowania rynków obcych (nie 


rynku wyrobów lnianych, Jak bowiem tylko amerykańskich) 
Czechosłowacja dzięki ob- przędzy, a także i dla tkanin lnianych, 


wiadomo 
szarom sudeckim, które posiadają po 
tężnie rozbudowaną tę gałęź przemy- 
słu, zaliczała się do najpoważnić |- 
szych konkurentów eksportowych. Dia 
polskiego wywozu tkanin lnianych, 
konkurencja czeska była szczególnie 
uciążliwa na rynku amerykańskim, O- 
becnie wyroby sudeckie muszą się li- 
czyć z mniejszym zbytem w USA, wo- 
bec tendencji bojkotowych w stosun- 


ku do wyroków pochodzących z Nfe- i 


miec. 


EEC ZOE EZ OE WO W Z E 


ROMA p.s 


ceny od ; do 1.80 zł. 


TOGŁOCA 


JEANETTE MAC DONALD 
NELSON EDDY 


KINO- 
TEATR 


HOLLYWOOD 


Hoża 29. Pocz. 5, 7,30, 9,45 
POTĘŻNY SENSACYJNY FILM 
MUZYCZNY 


„PERŁY i SERCE” 


NĄ SCENIE wspaniała aktualna 
RĘWIA z udzialem wybitnych ar- 
tystów oraz świetnego baletu 


8 
JURATA Geny od esa 
p. codz. o g. 5, niedziele i święta o 12 
Towarzysze Bron 
oraz 


i nie płacz 


15.00  Londynska | 
16.40 | 


K:NO 


| Kochaj 


Nowy Swiat-23/25 


MNrej (o) Chmielna 7 
Dziś „OLIMPIADA” 


część 


„ŚWIĘTO PIĘKNA" 


Nadprogram: Zajęcie Zaolzia, 
Pocz. seansów g. 5, 7, %. 
Ceny miejsc Zł. 2 i 1.50. 


ETA 


Kina -Teatr KOM 
à Chiodna 4: 


AJEMNICZY 


J| PRZECIWNIK 


Na scenie REWIA EE 


MAIRE PSEGH 


pocz. 6. b 10 święta 4 6.8. 1O 
K. Hepburn G. Rogers 


OBCYM WSTĘP 
WZBRONIONY 


Uigowe nie ważne do 16 b. m 
włączułe 


| 
| 


dle polskiej 


zenranci poszczególnych branż prze- 
mysłu i handlu omówili wpływ tych 
zmian na możliwości importu i eks- 
portu do Czechosłowacji w nowych 
granicach, 

W związkn z przejściem części prze 
mysłu czechosłowackiego eksportuja- 
cego do Polski — w granice Niemiec, 
z drugiej zaś strony z uwagi na ko 
nieczność zapewnienia zbytu w Cze- 
chosłowacji części wytworów produk- 
cji Ślaska Zaolzańskiego — na kon- 
ferencji podkreślono konieczność zwię 
kszenia zakupów artykułów czecho- 
słowackich przez Polskę. Sprawa ta 
będzie w naiblitszym czasie przed- 


miotem dalszych badań. 


Giełda w Pra 


nadal jest 


PRAGA, 16.10. Giełda pienięż- 
na w Pradze pozostaje nadal 


Gze 
zamknięta 


państwowej 
raz 


przedsiębiorstw o- 
uregulowania wszystkich 


zamknięta. Stan obecny potrwa | problemów natury gospodarczo- 
aż do momentu ostatecznego u- | finansowej, powstałych na, tle 
stalenia granic Czechosłowacji. |zmiany granie państwa  czecho- 
Otwarcie jęst też uzależnione | słowackiego. 
od określenia przynależności 

xQx 


Z TORU WYŚCIGOWEGO 


Wuzmiłcń 


GON. 1. Dyst, 1600 m. Nzgr. 1600; 
zł: 1) Korona (szła pod zerem, 2) 
Algier j. Kowalczyk, 3) Ikaria (15.5), 
4) Tasmania 25,5, 5) Taiva (99,5), 6) | 
Nikotine (19), Wygr. 1 min. 43 sek, | 
łatwo o jedną dł. Tot. 15.50, fr. B. i; 
1.50. Porz. 72. 

GON. 2. Dyst, 1600. m. Nagr. 1800 | 
zł: 1) Pegazus chł Szczepaniak, 2): 
Albion Kid (36), 3) Fenszek (91), 4) | 
O. K. (137), 5) Florencja II (52,5),, 
6) Ondce (12,5). Wygr. 1 min. 42 s.| 
łatwo o 5 dług. Tot. 11,50, fr. 8.50 il 
15, Porz. 173, I 

GON., 3. Dyst. 1100 m. Nagr. 2400 
zł: 1) Benito ż. Fomienko, 2) Le Pi- | 
ratę (45,5), 8) Cziezikar (87). 4) Or- 
kan H (185,5), 5) Tango II (42), 6): 
Elihar (96,5). 7) Pas Partout II (78), 
8) Bar (21). Wygr. 1 m. 7 sek, w 
walce o krótki łeb. Tot. 10, fr. 6,50 1 
10,50 i 18. Porz. 134. 

GON, 4, Dyst. 1206 m. Nagr, „Wi- 
dzów” 12.000 zł: 1) Purpura II ż. Ja- 
godziński, 2) Gaffeuse (10,5), 3)| 
Kniaź (51,5), 4) Sahara (25.5), Ka- 
stet (22,5), Wygr. 1 min, 15 pół sek, 
w walce o szyje. Tot. 128 gr, 24,50 i! 
1.207 Pora GO) 

GON. 5. Dyst. 2100 N, 2400: 1) Katon 


E ż. Stasiak, 2) Pommery (31), 3 Iffet 


LJ 


Homi 


(8). Wygr. 2 min. 16 sek. łątwo o 2 
dł, Tot. 13,50, Porz. 177, 

GON., 6, Dyst. 2200 m, Nagr, im. 
„Krasińskiego“ 15.00 zł: 1) Witamina 
ż, Stasiak, 2) Rosą II, (61). 3) Kanc- 
lerz (6), 4) Effor) 61), 56) Marwal 
(114). Wygr. w 2 rain. 26 sik. w wal- 
ce o łeb. Tot. 38, fr. 14 i 28.50, Po- 
rządkowy 486, 

GON. 7. Dyst, 1100 m. Nagr. 1800 
zł: 1) Gondola ż, Gil, 2) Majden Han 
na, (10). 3) Kastylia (2865), 4) Cicha 
(63,5). Wygr. 1 min. 8 i pół sek, pe- 
wnie o 2 dł, Tot. 14, fr. 7 i 6. Porząd- 
kowy 47. 

GON. 8. Dyst. 1600 m. Nagr. 1400 
zł: 1) Harmattan szedł pod zerem, 2) 
Horwed j, Balcer, 3) Elstera (13), 4) 
Tajfun (21,5) i Borneo (585,5). 6) 
Lea II (308), 7) Argentyna (444), 8) 
Alice (17,5). Wygr. w I min. 44 i pół 
sek. łatwo o 2 i pół dł. Tot. 24, fr. 
6,50, 6,56 i 10,5, Porz. £8. 

O > zz LCL HEC TREO 


W KRASNYMSTAWIE 


zaprenumerować „ABC“ można 
u p. Wandy Kulowej 
(Agencja Gazet) 


Pod wpływem wizyty Chwalkowskiego 


raga wyrzeka się starych grzechów 


ale czy nie popelniła nowego ? 


PRAGA, 15.10. W związku z 

przyjęciem ministra spraw za- 
granicznych Chwalkowskiego 
przez Adolfa Hitlera, „Narodni 
Listy" piszą: 
U „Nie będziemy uprawiać żad- 
nej polityki koniunkturalnej, lecz 
tylko politykę realną, opartą na 
faktach i pozostającą na twar- 
dym gruncie faktów. 

Przez lata nie mieliśmy wla- 
ściwego wyobrażenia o nowych 
Włoszech i nowych Niemczech. 
Nie będziemy obecnie popełniać 
odwrotnych błędów, ale będzie- 
my rzeczowo uwzględniać histo- 
ryczne zjawiska na południu i na 
północy. 

W obecnych warunkach na tym 
polega jedyna droga dla całej 
naszej polityki państwowej. 
Niemcy i Czesi muszą współpta- 
zować ze sobą. Szkodzą oni sobie 
wzajemnie, stając sobie nawza- 
jem w drodze“, 


Rząd prze'muje 
opuszczone 
przedsiębiorstwa 


PRAGA, 15.10. Rada ministrów 
uchwaliła rozporządzenie o przej 
ściu pod administrację państwo- 
wą przedsiębiorstw  przemysło- 
wych, które właściciele ucieka- 
jąc. pozostawili bez nadzoru, tak, 
że musiano w nich wstrzymać | 
pracę. Chodzi głównie o przed- 
siębierstwa żydowskie. 


Socjaliści opuszczają 


drugą międzynarodówkę 

PRAGA, 15.10. Organ czeskiej 
partii socjalistycznej „Pravo Li- 
du“ donosi, że czynniki kierowni 
cze partii zadecydowały wystą- 
pienie czeskiej partii socjal-de- 
mokratycznej z międzynarodówki 
socjalistycznej. 


Aresztowanie 
komunistycznego 


redaktora 

PRAGA, 15.10. Poza przepro- 
wadzonymi w dniu wczorajszym 
aresztowaniami agentów Komin- 
ternu, aresztowano dzisiaj jedne 
go z redaktorów organu oficjal- 
nego komunistycznej partii Cze- 
cho - Słowacji „Rude Prawo“, Fe 
liksa Kohna, który przez kilka 
lat bawił w Moskwie, gdzie był 
również słuchaczem kursu propa 
gandy zagranicznej Kominternu. 
Po powrocie do Pragi. pełnił on 
w ciągu kilku lat funkcje atta- 
ché prasowego tutejszego posel- 
stwa sowieckiego. 


Rozwiązanie lóż 


w Słowacil 
PRAGA, 15.10. Dziennik „Ven- 
kov“ donosi z dobrze poinformo- 
wanych Źródeł, że autonomiczny 
| rząd Słowacji, postanowił na- 
hoiate rozwiązanie lóż 
masońskich w Słowacji, konfiska 


ty ich majatku oraz oddanie ich 


MUNDURKI- GARKITURY-PALTA 


PRESKSLIE DAMSKIE | UCZRZOWWSŁEE 7 


po cenach ściśle hurtowych 
sprzedaje wytwórnia 


Fej ksa PECIAKA 


W-wa, Nowy Świat 36 m. 301 p. Czytel. ABC otrzymają jeszcze %95 zniżk 


Brazylia 1 Niemcy wzajemnie 


Wypraszają ambasadorów 


BERLIN, 15.10. Komunikat mi- 
nisterstwa spraw zagranicznych 
donosi, że rząd brazylijski uwa- 
żał za stosowne zwrócić uwagę 
rządu Rzeszy, że powrót na pla- 
cówkę obecnego ambasadora nie 
mieckiego w Rio de Janeiro dr. 
Rittera, nie jest wskazany. 

Rząd niemiecki wyraził wiel- 
kie zdziwienie z powodu tej de- 
marche rządu brazylijskiego, któ 


ra nie jest umotywowana i zwró- ` 
cil się do ambasadora  brazylij- 
skiego w Berlinie z prośbą opu- 
szczenia swej placówki. 

W kołach dyplomatycznych 
wskazują, że dr. Ritter był os- 
karżany o sprzyjanie ugrupowa- 
niu t. zw. integralistów, którzy 
usiłowali obalić rząd prezydenta 
Vargasa. 


Rynek czeski zachowany 
dla hut I kopalń zaolzańskich 


CIESZYN, 15. 10. Dnia 14 b. m. 
po południu podpisano prowizo- 
ryczny układ między Polską a Cze 
chosłowacją w sprawie zbytu wę- 
gla i żelaza. Na podstawie tego 
układu, huty i kopalnie polskie, 
położone na Śląsku Zaolzańskim, 


będą miały umożliwiony eksprrt 
swych artykułów do Czechosłowa- , 
cj. W imieniu władz polskich 
umowę pocpisali: dr. Kulczycki i 
dr.Adamecki, w imieniu zaś władz 
czeskich: płk. Berger i inż. Hep-|! 
ner. 


Fabrykanci obniżyli samowolnie 


zarobki robotnicze o 24 proc. 


*ŁÓDŹ, 15. 10. W dniu wczoraj- 
szym wybuchł w Bełchatowie za- 
targ w kilkunastu farbykach prze 
ważnie tkalniach. Robotnicy za 
pośrednictwem związków zawodo 
wych zwrócili się ćo inspektoratu 
abwodowego pracy, domagając 
się przeprowadzenia kontroli w 
fabrykach i zbadania systemu ob- 
liczania stawek płac, albowiem 
płace wskutek systematycznego 


Halo! Z dniem 15 b.m. w 


zupelna zmiana programu 


ich obniżania zostały zredukowa- 
ne od 15 do 25%, już po uwzględ- 
nieniu opustów, jakie przysługują 
przemysłowi od taryfy łódzkiej. 

Robotnicy domagają się wobec 
tego wyrównania stawek i wypła- 
cenia różnicy za okres zaległy, 
grożąc podjęciem strajku, o ile do 
cnia 24 b. m. żądania ich nie zo- 
staną pieeo miona 


a mme 
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członków pod nadzór policyjny. 
Dziennik dodaje, że wiele lóż 
przeniosło już swe siedziby i ar- 
chiwaazagranicę. 


12 gmin 
MOR. OSTRAWA, 15.10. W wy 
niku rokowań komisji czesko-nie 


mieckiej, oddziały niemieckie wy | 


cofały się z 12-tu gmin na tere- 
nie powiatu binowickiego i iczyń 
skiego, które znalazły się z po- 
wrotem w granicach republiki. 


Równocześnie władze niemiec- 
kie zgodziły się na zneutralizo- 
wanie dworców kolejowych w 
Swinowie i Polance w pobliżu 
Morawskiej Ostrawy, które prze- 
szły w ręce czeskiej służby kole- 
|jowej. Dworce, będące poważny- 
mi węzłami kolejowymi na tra- 
sie Morawska - Ostrawa — Pra- 
ga, posiadają doniosłe znaczenie 
dla usprawnienia połączenia ko- 
lejowego 
Pragą. 
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Niesłychany wybryk p. Kerillisa 


Zachciewa mu się rozbioru Polski 


PARYŻ, 15. 10. Niełsychany ar- 
tykuł umieścił deputowany de 
Kerillis w „Epoque“, Omawiając 
sytuację międzynarodowa po kon- 
ferencji monachijsiej, p. de Keril- 
lis uważa, że Niemcy zabezpieczo- 
ne na wschodzie mają wolną rękę 
ażeby uderzyć przeciw Francji. 

"W artykule tym p. de Kerillis 


pisze dosłownie co następuje: 

„Jeden z dyplomatów wyraził klika 
dni temu opinię, że Francja nie bę- 
dzie mogła odbudować swoich soju- 
azów wschodnich tak długo, dopoki 
Niemcy ł Rosja nie podzielą między 
sobą Polski į nie otrzymają tym sa- 
mym wspólnej granicy. Być może, że 
jest to prawda, Nie doszliśmy na ra- 
zie do tego, 


Miesłychane okrucieństwo Czechów 


Powstaniec przywiązany do czołgu 


BUDAPESZT, 15. 10. Jak dono- 
si węgierska agencja telegraficz- 


północnych Moraw z | na z Zahony uchodźcy, jacy tam 


przybyli z Czechosłowacji opowia 


Co 2.« SZOFER--- PRYLIŃSKIEGO 


SZKOŁA SAMOCHODOWA 
WARSZAWA 


JEROZOLIMSKA 27 


Promocja nut podporuczników 


we wszystkich szkołach oficerskich 
Marsz. Śmigły-Rydz u kawalerzystów 


GRUDZIĄDZ, 15.10. Dzień dzi 
siejszy był dniem uroczystym w 
życiu Grudziądza, w dniu tym 
bowiem podchorążowie kawalerii 
otrzymali nominacje oficerskie. 
Na promocję przybył w roku bie- 
żącym wódz naczelny, marszałek 
Śmigły - Rydz. 

Promocja odbyła się nad brze 
giem Wisły, gdzie ustawiły się 
w szerokich kolumnach oddziały 
garnizonu grudziądzkiego, szwa- 
dron centrum wyszkolenia kawa- 
lerii i podchorążowie kawalerii. 
Tuż przed wejściem do ratusza 
na tle pięknej panoramy Grudzią 
dza, ustawiono ołtarz polowy. 

Naczelny wódz po odebraniu | ™ 
raportu od dowódcy całości, zaj- 
muja miejsce przed ołtarzem. 
Mszę św. odprawił J. E. ks. bi- 
skup połowy dr. *Gawlina. Po 
skończonej mszy, pan marszałek 
zajmuje miejsce na specjalnym 
podium. Przed nim stoją szeregi 
podchorążych, którzy za chwilę 
otrzymają szlify oficerskie. Pan 
marszałek wygłasza do podcho- 
rążych przemówienie, po czym ko 
mendant szkoły przedstawia na- 
czelnemu wodzowi prymusa szko 
ły podch. Kazimierza Wierzbiań- 


skiego. Pan marszałek uderza 
klęczącego podchorążego szablą 
pó ramieniu i wśród głębokiej ci 
szy brzmią uroczyste słowa: 


„Podchorąży Wierzbiański, w i- 
mieniu Pana Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej, mianuję pana podpo- 
rucznikiem kawalerii", Pan mar- 
szałek całując prymusa, wręcza 
mu szablę, dar Pana Prezydenta 
Rzeczypospolitej. 

Prymus otrzymał ponadto ko- 
nia pełnej krwi od Tow. Wyści- 
gów Konnych w Warszawie. 

Z kolei dowódcy poszczegól- 
nych brygad kawalerii, promują 
podchorążych. 

W ramach uroczystości wojsko 
wych hołd dostojnemu gościowi 
złożyła również ludność miasta 
Grudziądza. Pan marszałek udał 
sią w otoczeniu towarzyszących 
mu dygnitarzy na uroczyste po- 
siedzenie rady miejskiej, gdzie 


(prezydent miasta Włodek powi- 


tał pana marszałka dłuższym 
przemówieniem i prosił go o 
przyjęcie obywatelstwa honoro- 
wego. 

W godzinach południowych p. 
marszałek obecny był na wiel- 
kim obiedzie promocyjnym, w 
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którym brało udział około tysią- ‘ling, który po mszy polowej i ka- 


ca osób. 


Promocja na „Eałtyku” 


zaniu długoletniego kapelana 
szkoły ks. płk. Sinkiewicza, doko 
nał aktu promowania prymusów 


GDYNIA, 15.10. W porcie wo- | rocznika. Honorowy oręż otrzy- 


jennym na Oksywiu 


ci tej wzięli udział przedstawi- 
ciele władz wojskowych z sze- 


mendantem szkoły kmdr, dypl. 
Stoklasą na czele. 

Po Mszy świętej odbyła się na 
górnym pokładzie uroczystość 
promocji. Reprezentant Pana Pre 
zydenta Rzeczypospolitej kontr- 
admirał Świrski, wręczył pod- 
chorążym dyplomy pporuczników 
marynarki wojennej. 

Kontradmirał Świrski wygłosił 
dö nich krótkie przemówienie, W | 
imieniu Pana Prezydenta Rzeczy 
pospolitej i naczelnego wodza, 
życząc nowomianowanym ppo- 
rucznikom powodzenia w służ- 
bie bandery wojennej R. P. oraz 
wręczył prymusowi kursu nawi- 
gacyjnego Józefowi Bartosikowi 
i prymusowi kursu administracyj 
nego Stanisławowi Szainie złote 
szable, jako dar Pana Prezyden- 
ta Rzeczypospolitej, 


Nowy zastęp podniebnych 


rycerzy 

DĘBLIN, 15. 10. Szkoła podcho- 
rążych lotnictwa w Dęblinie ob- 
chodziła w dniach 14 i 15 b. m. 
swe doroczne święto promocji pod 
chorążych trzeciego rocznika na 
podporuczników. 

Na dzisiejszej uroczystości p. 
Prezydenta R. P. reprezentował 
gen. Zając, który zajął honorowe 
miejsce przed ołtarzem. 

Po Mszy Św. reprezentant Pana 


Prezydenta R. P., gen. Zając wrę- | wyniku 


odbyła się mali z jego rąk w korpusie pie- 
dziś na pokładzie O. R. P. „Bał- | choty podchorąży Lisowski Wło- 
tyk“ uroczystość promocji absol- ' dzimierz, 
wentów szkoły podchorążych ma podchor. 
rynarki wojennej. W uroczystoś- | korpusie artylerii podchor. Tar- 


w korpusie kawalerii 
Zieliński Wiktor i w 


nowiecki Anatol. 
Wzruszający był moment prze 


fem kierownictwa marynarki wo ' kazania sztandaru szkoły, który 
jennej kontradmirałem Świrskim ' dotychczas 
reprezentującym Pana Prezyden- i rocznika przechodził 

ta Rzeczypospolitej, dowódcą flo | rocznika najmłodszego 
ty kontradmirałem Unrugiem, ko | zeum Wojskowemu w Warsza- 


z rąk najstarszego 
w opiekę 
=— Mu- 


wie. 
Odtąd podoficerowie, posiada- 


jjący wymagane kwalifikacje, bẹ- 


dą mogli uzyskać stopień oficer- 
ski w ogólnych szkołach oficer- 
skich, 


Arty'erzyści w Toruniu 

TORUŃ, 15. 10. Dziś w Toruniu 
odbyła się w szkole podchorążych 
artylerii 15-ta promocja absolwen 
tów szkoły. Na uroczystości tej p. 
Prezydenta R. P. reprezentował 
gen. Miller, który dokonał aktu 
promowania prymusa szkoły pod- 
chorążego Zbigniewa Zająca na 
pocporucznika, 

Po defiladzie promowanych pod 
poruczników odbył się wspólny 
obiad. 


Złóż oliarę 
na F. 0. M. 


dają, że na Rusi Podkarpackiej wła 
dze czeskie dopuszczają się niesłyś 
chanych okrucieństw wobec tam- 
tejszych powstańców. 

Czesi atakując grupy powstań- 
ców w okolicy Munkaczowa, przy= 
wiązali do przodu czołga pewne- 
go robotnika Rusina. 

Ludność nie mogła stwierdzić, 
czy człowiek ten żyje jeszcze, czy 
nie. Powstańcy wzięli do niewoli 
kilkunastu oficerów czeskich. 

W okolicach Satoralya Ujheli 
ostatniej nocy słychać było deto- 
nacje granatów oraz strzały kara- 
binów maszynowych. Trwają tam 
ciągłe potyczki między powstań- 
cami a żandarmerią i wojskiem. 
Po obu stronach są poważne stra- 
ty. 


Zniesienie 
stanu wyjątkowego 


na Litwie 


KOWNO, 15. 10. Po 18-tu latach 
rząd kowieński zniósł stan wojen- 
ny, ogłoszony na terytorium ca- 


łej Litwy w r. 1920. 
Prezydent podpisał nowe usta- 
wy o obronie państwa i narodu. 


„keszczków- 


ZAKLADY ROLN.-PRZEM. ROMANA ŻUROWSKIEGO 
Sklady własne w włększych miastech 
OLA ZAMIEJSCOWYCH: 
wysyłka próbek I materiałów wgrasi 
z Leszczkowa, p. Leszczków, woj. hwowskie 


Uchwały Rady Naczelnej 


$ironnictwa Żzchowawczego 


W sobotę 15 b. r. pod przewod- dynie 
senatora hr. | 


nictwem byłego 
Bnińskiego odbylo się w Warsza- 
wie posiedzenie Rady Ngczeltg, 
, Stronnictwa Zachowawczego. 

obrad Rada powzięła 


czył prymusowi szkoły ppor. Bu- między innymi następującą rezo- 
kowskiemu kordzik — dar pana | |uycję: 


Prezydenta R. P., po czym szablą 
pasował go na oficera. 


Ostatnia promocja 
w Bydgoszczy 

BYDGOSZCZ, 15.10. Bydgoska 
szkoła podchorążych dla podofi- 
cerów obchodziła w dniu dzisiej- 
szym promocję czternastego i o- 
statniego rocznika. 

Na uroczystości i ostatniej pro 
g Pana bydgoskiej podchorążówki 
Pana Prezydenta Rzeczypospoli- 
8 e i pana marszałka Śmigłego- 
Rydza reprezentował gen. Szyl- 


Rada akceptuje zajęte 


tywne stanowisko w sprawie w 


, Stawia 


do zawdzięczenia swym 
własnym wysiłkom, a w Szcze» 
gólności swej konsekwentnej po: 
lityce zagranicznej opartej o si- 
W |łę naszej armii i jednolitą opimię 
Społeczeństwa. 

Nowa syluacja wytworzona w 
Europie przez kryzys czechosło- 


przez | wacki oraz przesunięcie granic, 
Zarząd Główny zasadniczo pozy- | jakie w jego wyniku 


nastąpiły, 
przed naszą polityką za- 


wyborach do parlamentu i stwier | graniczną, nowe zagadnienia. Za 
dza, że członkowie Stronnictwa | najważniejsze spośród nich Ra- 


winni skorzystać z prawa wybor- 


czego popierając jedynie kandy- | wspólnej 
stoją na gruncie | gierskiej. 
narodo- | 


datów, którzy 
zasad chrześcijańskich, 
wych i 
nych. 


społecznie umiarkowa- 


da Naczelna, uważa uzyskanie 


granicy polsko - wę- 


Ciekawe tylko, na kogo będą 
głosować konserwatyści, skoro 
pozostał im tylko jeden kandy- 


Poza tym Rada Naczelna wita | dat Cat - Mackiewicz w Wilnie. 


z radością fakt powrotu Śląska | Drugi bowiem wybraniec 


Zaolzańskiego do Macierzy, 


za miejsce wysokości 1 milimetr przez 
wszystkich stronach po 6 szpalt): na 1-ej 


kole- 
giów wyborczych, b. poseł Hut- 


stwierdzając, że Polska ma to je- ten - Czapski zrezygnował. 


Ceng OSEOSZELA: 


jednej 
zi, 


szerokość 
stronie — 1 


szpalty (na 
w tekście 


twśród artykułów) 60 gr, w reklamach (wśród ogłoszeń) — 60 gr, na ostatniej stronie — 70 gr. W dodatku nie- 
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—3 m, 


(K.). Za terminy druku 


Bie cyfra (N.), a komunikaty — wyjaśnienia cyfrą 


opisy specjalne 
„drobnych” liczy się za oddzielne 
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